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Kraków-Podgórze, Niedziela 17 Listopada 1907 


Nr. 300 


Cena Namern wszędzie 


Centy 8 (8 halerzy). 
PRENUMERATA 


miesięczna wszędzie zarówno w Krakowie iak na pro 
wincyi 2 K. już z dostawą do domu, względnie z prze- 
syłką pocztową. — Prenumerata za granicą 2 marki, 
3 franki, I rs. 20 kop. 
POJEDYNCZE EGZEMPLARZE NABYWAĆ MOŻNA 
WE WSZYSTKICH AGENCYACH PISM i NA WSZYST- 
KICH DWORCACH KOLEJOWYCH. 


Redakcya I Administracya „Nowin“ : 


Kraków, Rynek gł. L. 8, Tel. 627, 
Redzktor przyjmuje od godziny 11 do 12 w południe. — Ekspedycya 
„Nowin“ w drukarni Rynek gł. L 8. 


NOWINY 


Dziennik Riezawisły demokratyczny ilustrowany. 


| REDAKT 


LUDWIK SZCZEPAŃSKI. 


NACZELNY: 


OGŁOSZENIA 


za wiersz „GZ 16 hal., za każdy następny raz 12 hal, 
drobne ogłoszenia pa 4 halerze od wyrazu (minimum 
S hal.). Nadesłane za wiersz petitowy 50 hal, spody na 
każdej stronie pa 3 Kor. — Załączniki 20 Kor. ra tysiąc. 


Inseraty prowadzi w awalm ztrządzia p. M. HuperyG. 
Administracya „NOWIN“ : Ryask st. L 8, 
etwarta od 9—1 w poludnie i od 3—5 popołudniu 
Na Lwów Skład | Ekspedycya: AgeRcya 
Seksłowskiego, Pasaż Hausmana L. 2. 


Wiadomości ustnie, telefonicznie | listownie ARGO "Redakcya (Tel. 621 
ad gadziny 9 rano do godziny 7 wieczorem w biurze Rynek gł. L. 8, 1. D 
Rękopisów nie zwraca się. 


„NOWINY“ wychedzą codziennie wieczerem o godzinie 5-tej. — Cena numeru 4 centy (8 halerzy). 


Przewrotna robota. 


Konserwatyści nasi prowadzą teraz robutę naj- 
perfdniejszą, jaką można wymyślić. Do niedawua 
byli bezwzględnie przeciwni wazelkiemu rozszerza- 
mia praw ludowych i pioranawali przeciw reformie 
wyborczej; obecnie, gdy ta, wbrew ich życzenin, 
waazła w życie, wyciągnęli z niej na awój sposób 
konaekwancye, aby tylko opóźnić proces demokra- 
tynacyi kraju, nie dopuścić demokratów do właday, 
raiawuć awoją nad chłopem przewagę. 

Chłop, ów do tej pory przez starostów | kan- 
darmeryg przy wyborach krępowany chłop, stać 
się ma terae w ręku. aslachechich konserwatystów 
taranem, słuśącym do rozbijania demokracyt. Ala 
jak chłupa pozyskać do tej roboty 2 

Oto za pomacą kastowej chłopskiej demagogil. 
Ci sam siańczycy, którzy Jeascze przed dwoma 
moiesiącaini giomi solidarność wszystkich warstw 
narodu, teruu nagle zajęli jaskrawo klasowe atè- 
nowiuko i zaczynsją z największą przewratnością 
kopać rozdział między chłopem „rolniklem* a 
„misazczuchem”, między wsią a miastem. Stab- 
czycy mie wahają się s obrzydliwą perhdyą uka- 
zywać chłopu mieszcaanina-demokraty jako wroga! 
bisemko (puzersjące ogrumną masę plentędzy a 
checkich braci „rolników*) „Bola“, redagowana 
w redakcyi „Cassu“, s całym cynizmem judzi 
chlupów praeciw „demokratom mieszceuchom*, a 
natomiast przyciska osole pna Stapińskiego do 
swego „rolniczego* łona... „iłola* pyta się: 

„4a co ich (tj. demokratów) mają kochać 
polscy rolnicy? Osyż podniesienia swego ssu- 
kać mają w awiąsku z mieazcsuchami, co 
zupełnie przeciwne rolnikom ma- 
ją potrseby? Nawet p. Stapiński poznał 
się na tem, te rządy demokratów byłyby 
straazenem dla rolników niebes- 
piaczeńatwem etc. 

Sojusz atańczyków z ludowcami zadsierzga mię 
coras sliniej. Stańczycy mają nadzieję, że na pod- 
stawie chłopskiej klasowej demagogii podbechta- 
Ją chłopów przeciw „demokratom* i „urzędnikom*, 
a potem obejmą sami prsewodnictwo chłopskiej 
polityki i uratują uwą hegemonię „rolnicsą"; p. 
Stapiński, który zawsze stał na ciasnem kla- 
sowem stanowisku (haało: „wszystko dla 
chłopa, a miasta mech dyabli biorą l“) przyjmuje 
s rudością nauingt aslacheckich konserwatystów 
„obszaruikow* — bo ampodziawa się róść coras 
bardziej w aiig, a mysli naiwnie, że nia „o 
mey“ jego, Ble on „ubszarmików* weźmi 
łeb.. Niańczykierya jest perfidną w swej robo- 
eie, p. Ntapihskt chytrue zaciera sobie ręce 


i smieje się w kuiak, widząc, jak skwapliwie 
„Czus* powtarza jego ataki przeciw „demekra- 
tom-ursgdnikom*. 
„Prayjacieln*: 
„Gazety wasechpolakia 1 demokratyczne 


Pan Stapiński pisse w swoim 


wieczny tułacz 


wedlug Kugoniusza Bua 

pracował Walory Tamicki 
Ciąg dalszy. 

— Wiem, że masz pismo, którem ja zobowią- 
zalem się nie odwoływać nigdy tej darowizny, pod 
żadnym a żadnym pozorem, a to pod karą zatu- 
żenia na wzgardę u wszystkich uczciwych ludzl... 
Mniejsza o to, niesh i tak będzie! — mówił mi- 
sycnarz z gpłęhokiem przekonaniem — wystawię 
się na wazelkie skutki mego wiarołomstwa, ogło- 
ście je wszędzie; stanę się przedmiotem pogardy 
| odrasy wawystkich... lacs Bóg aądeić mnie będzie... 

I ta mówiąc młody kałądz otarł sobie łzy, któ- 
remi zroniły mię jego lica. 

— Ol mepokój slę, moje dziecię! — zawołał 
Degobert, odzyskując nadzieję — wszysey uczciwi 
ludzie będą po twojej stronie. 
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w Btrasznym gniewie na Stapińskiego za to, 
że mniej walczy z obazarnikami (sic!), a 
sprzeciwia się rządom urzędniczym (I). Pro- 
sta rzecz: rządy obszarników mają aię już 
ku schyłkowi, 8 nastają rządy urzędnicza, 
więc teraz tymi rządami musimy się zająć. 
Bo naszym celem są rządy ludowe t każde 
inne rządy musimy tak długo zwalczać, at 
nastaną rządy ludowe“. 

Dlatego więc, że rządy obasarników mają się 
„ku schyłkowi*, pan Stapiński łączy się dsiś s 
„obsearnikami* — przeciw demokracyil A chytry 
„Craan“ powiada amen. 

Ale nle wlerzymy, aby lud polski dał się zba- 
łamucić i poszedł na udry z patryotycznem mile- 
szczaństwam polskiem! 
NN 


Sadowa hala licytacyjna jako teren 
oszukańczego handlu w Krakowie. 


Rewelacye nasze o nowych machinacyach „byen 
licytacyjnych* na terenia hali licytacyjnej aprawi- 
ły w kołach kupieckich znaczne wrażenie. 

Jeden s członków Tow. Gosp. Szynkarskiego 
oświadczył nam: 

„Od dwn lat aaoważyliśmy jot te osobliwe pra- 
ktyki pomysłowych handlarsy. My w Tow. Gosp. 
Srynkarakiem dowiadujemy się oczywiście sarar o 
wszelkich nowych upadłościach w naszym fachu — 
1 adumiewaliśmy się zawaze, skąd w hali licyta- 
cyjnej tak ogromne sapasy trnnków mogły być u- 
atawicanie sprzedawane. UJ drobnych akiepikarzy któ- 
rsy przes całe życie nie adołaliby sprzedać tak wiel- 
kich sów trunków, anachodziły nię spore ma- 
garyny „koniaków", „wig“ itp., które nagle na 
skutek wyroku sądowego dostawały się do hali 1 
w drodze przymusowej sprzedaży roskupywane sa- 
stawały przez publiczność, okropnie lubiącą takie 
„dkazye*. Tym interesom jednak należałoby sta- 
nowczo kres położyć”. 

A jakie tranki były | są w hali licytowane, 
o tem opowiada nam jeden ze enanych restaura- 
torów p. W. w ul. Floryańskiej 

„Jeden s moich znajomych przyszedł pewnego 
rasu do mnie bardzo uradowany. Oto kapit w hali 
20 batelek wina reńskiego i szampana — sa bes- 
cen. Wino reńskie, marka Hochheimer — wypadło 
po guldenie dziesięć centów za butelkę! To tanio, 
nieprawdaż? Jedną butelkę przyniósł do mnie. 
Spojrzałem na etykietę, oglądnąłem butelkę pod 
światło: I za to uapłaciłeś pan przeszło guldena? 
rzekłam, śmiejąc się do mego znajomego, spojre-no 
pan jeno pod światło: a w winie pływały jakieś 
kożuchy... Dobre wino, co? Gdyśmy butelkę otwo- 
rzyli, okazało się, że ów Hochhaimer był jakimś 
obrsydliwym fabrykatem, w dodatku popsatym... 
Mój unajomy wyrzucił 8980-e} reńskich poprostu 
w bloto“. 


— Dohrse|.. dobrze esyniux, bracie... — dodał 
Agrykola. 

— Panie notarynsan| — odezwał się wtedy 
Rodin piskliwym głosem — 
że pan do zrozumienia księdzu Gabryelowi, że ma- 
że popełnić kraywoprzysięstwo, ile razy zechce, 
ale że nie tak łatwo przekroczyć można przepisy 
kodeksn cywilnego, jak złamać obietnicę prostą t 
jedynie świętąl... 

— Proszę, mów pan — odezwał nię Gabryel. 

— Chwiejże pan praekonać księdsa Gabryela — 
mówił dalej Rodin, ciągle zwracając nię do nota- 
rynssa że darowiena między żyjącymi, taka, ja- 
ką nuesynił na rzecz pana d'Aigrigny, w trzech 
tylko wypadkach może być odwołaną, nieprawdaż? 

— Tak, panie tylko w trzech razach — odpo- 
wiedział notaryusz. 

— Najprzód, s przyczyny narodzenia się po- 
tomstwa... — wyszczególniał Rodin — a w oba- 
tnym rasie wstydsiłbym stę przypnirczać takiego 
powodn nieważności. Drugą przyczyną uniewatnie- 
nia byłaby niewdsięczność obdarowanego.. Lees 
kająde Gabryel może być pewny naszej prawdzi- 
wej 1 wiessnej wdsięnzności. Trzecim nareszeia po- 
wodem unieważnienia byłoby nie wykonanie ży- 


SZCZEPANA ŁÓJK 


Kraków, ul, Szpitalna I. 34, naprzeciw teatru, Nr. tel, 738, 


anie notarynesu... daj- | grii 


dać, aby władse santcarne przed licytacyą 
w hal! badały ja towarów spożywczych i trun- 
ków, aby publiczność kupująca nie padała ofiarą 
wysysku osznatów, którzy w tak pomyałowy epo- 
sób umieją używać hali licytacyjnej do swoich 
azwindlów, tej hali, która założona została na to, 
A udaremnić innego rodzajn azwindle kradników 
1 hyen. 


Publicsność na punkcie licytacyj jest bardze 
naiwna. Jeden s kupców oświadczył nam: „ Wąt- 
pię bardzo, czy wogóle prawdziwie dobre trunki 
Często idą na licytacyg. Bo handlare mający isto- 
tme eenna wina i wódki w awej piwnicy, po- 
stara się awykle, jeśli wie, te mu grosi licytacya, 
o aprzedaż lub naanięcie ich a piwnicy. Doboro- 
wy towar snajdsie zawase prywatnych amatorów, 


ezeń darnjącego, 00 do użycia darowisny, a my 
a pewnością użyjemy darowizny jak najlepiej. 
| — Terss, panie notarynska — odeswał się d'Al- 
goy fskim obowiąskiem jest wyrsec, tey 
kajądz Gabryel może, lub nie, edwołać sapia, któ- 
ry na rzecz moją nespal. 

W chwili, kiedy notarynss miał odpowiedzieć, 
weszła Jesabel, a sa nią dwie nowe osoby, która 
przybyły do czerwonej sali niedługo jedna po 
drugiej. 


x. 
Duch opiekuńczy. 

Pierwszą s dwóch osób, których przybycie 
przerwało odpowiedź notaryussa, był Faryngea. 

Na widok tego człowieka, na widok jego zło- 
wrogiej twarsy Samuel, przystąpiwszy do niego, 
sapytał : 

— Kto pan jesteś ? 

Rsnciwszy przenikliwy wzrok na Rodina, któ- 
ry zadrżał nieznacznie, ale wkrótce nspokoił się, 
Faringea odpowiedział : 

— Kaiążę Dżalma przybył niedawno z Indyt 
w celu anajdowania się dziś w tem miejscu, jak 
mn zalacał napis na medalu, który nosił na 
azyl... 


i 
Wobec takich faktów trzeba koniecznie tą- | 


t 


a tylko pośledniejsze gatunki zazwyczaj idą na 
licytacyę". 

Ceny, płacone w hali przes publiczność ka ró- 
tne towary, są niejednokrotnie wytace od sklepo- 
wych! Tak to „okasya” zachęca lude) do kupna, 
a ferwor licytacyjny, podtegany nmiejętnie 
przez kilku handlarzy, operujących w hali, adbie- 
ra publiczności sdrowy sąd o rzeczach, tak 
to ozęsto przepłaca oflarowywane towary. 
EE w "SG 


„Drzymałów* coraz więcej, 


Znany u gorliwości 1 pracy około lndu pol- 
skiego na Kaszobach, ka. proboszcz Wróblewski, 
pinse w „(łazecia (Gdańskiej* : 

„Saanownemu Komitetowi Drzymałowemn w 
Pounanin de łaakawego nwzględnienia. Przy po- 


— I on także! — sawołał Gabryel, który, 
jak wiadomo, był towarsyszem podróży morskiej 
Indyanina, zaczynając od wysp Arorskich, dekąd 
zawinął okręt, praybywający a Aleksandry! — on 
również spvdkobierca?.. W rzączy samej... pod- 
czas podróży mówił mi książę, ża jego matka by- 
ła rodem z Francji... Leen, jak zię zdaje, uważał 


za stosowne ukrywać przedemuą cel swej podró- 
ty... Ach! jaki to szlachetny, jaki saeny młodzie- 
niee, ten Indyanin| gdzie on jest ? 

Dnsiciel znown rzacił okiem na Rodina t od- 
rzek} wolno, ceduąe awoje słowa: 

— Wczoraj wieczorem opuściłam księcia... 
zwierzył mi się, że, jakkolwiek wiele mn na tem 
zalety, aby się tu znajdował, mogłoby jednak wy- 
paść, iżhy poświęcił ten interes dla innych oko- 
liezności.. praepędsiłem noc w tym samym co 
1 on hotelu... Dsiá rano, gdym się doń ndał, aby 
się s nim wiedzieć, powiedsiano mi, te jat wy- 
szedł.. Moja życzliwość dla niego sprowadziła 
mnie tutaj w nadziej, ża wiadomości, przezemnie 
udzielić się mogące o tym knięciu, będą może 
użyteczna. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


poleca w wielkim wyborze kompletne urządzenia pokoi 
sypialnych, jadalnych, salonów i t, p. 

Sofy wszelkiego rodzaju, materace, poduszki, kołdry, dy- 

wany, chodniki, portyery, firanki, kapy na łóżka, serwety 


na stoły i t. p, 
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dziale ofar na wozy mieszkalne polecam także 
kilku kbiednych Kausubów pod Kościersyną, któ- 
rsy arami polieyjnemi nękani, wynosić się obe- 
gnie muszą z mleszkań, jakie sobie urządzili: je- 
den w szopie, a drugi w tak zwanej „Świniej 
kuchni“, gdzie przedtem gotowano passę dla in- 
wentarza 1 gdzie znajdował się komin. Sprawić 
sobie obeenie mnszą wory mieszkalne, a są bie- 
dni. Są to gospodarze: Piepiórka 1 Kujzch w Sta- 
wiskach pod Kościerayną. 

Dla tych „Drzymalitów* na Kaszubach do dy- 
aposyey! „Straty“ ofiarują 10 marek. Niech żyje, 
kta w dalssym ciągn złoży składkę!... 

Ka. Wróblewski, proboszcz. 


Walka z Daszyńskim 


na Śląsku. 


Po ońwiadcsenin posła Stohandla, że o man- 
dat z okręgu Frysstat— Bogumin ubiegać się nie 
może, tamtejsze komitety narodowe ofiarowały 
mandat p. Henrykowi Burze, sekretarzowi chrze- 
fcijahakich swiąsków górn. — Komitety narodo- 
we roawijają usilną agitacyę, aby obalić kandy- 
daturę Daszyńskiego | żywłą nadzieję, że im się 
to powiedzie. 


Sprawa Dobrodzickiej. 


Z Wiednia donoszą, że w Radzie państwa Stapiń- 
aki ralntarpelnje w imienin strounietwa ludowego rząd 
o przyczyny przekazania sprawy Wandy Dobrodziekiej 
trybnnałowi wiedańskiemu. 

Sprawa przewiezienia pni Dobrodziekiej jest akan- 
dalem, na który opinia publiczna dobitnym odpowiedzieć 
powlnum proteatam — beg względu na to, jak kto ooa- 
nia sam fakt zamachu. Słusznie plaze „Kuryer Lwow- 
R% . 


„Przacież podobna delegncya sądowa jest najciężazą 
zniewagą, jaką wyrządzić można antonomii narodowej, 
w której własna juryadykcya, własne ządownietwa sta- 
nowią nmajcelniejsza i najeenniejsze chyba narodowe 
prawo ! 

Więc społeczeństwo polskie zniesie to z cierpliwą 
rezygnneyą, bez głosu proteatn, iż Polka, która na pod- 
stawie praw zasadniczych tego państwa właściwego ag- 
diego pozbawioną być nie powinna — na podstawie 
wyjątkowych postanowień ma być uprowadzona do Wie- 
dnia, sżeby tn — przed obeym sędzią, nle znającym 
jaj języka, nie umiejącym wmyśleć się w jej ideały, 
Jej porywy — czyn jej fanatyczny tłómaczyła się 
x czynu, który był w jej duszy tragiczną konaskwen- 
cyą wiekowej martyrologii polskiej — z czynu, który 
mógł grzeszyć przeciw chłodnej racyl atana, ale który 
zarazem wbrew kramarskim kalkulacyom polityki chwill 
mtui pozostać tematem patryctycznej pieśni”, 


Pan mala jolie do Widia 


(Hiatorya autentyczna z bruku krakowskiego). 


Pan radca Walenty Kociubiński pomimo 58 
lat i xłotego kołnierza był jeszcze mężczyzną 
pragnącym uciech życia. 

Niejadnakrotnie u Wentala albo o Hawełki, 
pośród kelegów narzekał, że mu się przykrzy w 
tym Krakowie. Opowiadał » lubością o swych 
trgumfach w Wiedniu sa dawnych dobrych esa- 
sów, s czego domyślano się, że wesoły siwo-wło- 
ay młokos pozostawił wiele dziewcząt 1 pań z 
rosdartem sercem. Radca wzdychał jak do ko- 
shanki do Wiednia, wrącego życiem. 

Bo powiedźcie sami, czem jeat stolica wobec 
aapadłej prowineyi; tu tylko spać można, lub sł- 
mować jak niedźwiedź, ssąc swoją łapę 

Jednakże pan radca Koclubiński zgadzał się 
ze smutnym swoim losem, nie dlatego, aby wy- 
rsekał się od dawna upragnionych marzeń ale z 
tej prostej przyczyny, że pani radezyni Kociubiń- 
ska traymała go w należytych karbach. Żadnego 
naczelnika biora nie obawiał się pan radca tak 
jak swojej baby, jak żonę ukradkiem tytałował. 
Pan radca wresucie tak atęsknił się za Wiedniem, 
że postanowil wybrać nię tam gwoli odświeżenia 
umysłu. 

Wprawdsie i poprzedni jot ras odwiedził Wie- 
deń i to mu przyniosło pewną nigę, ale podróż 
tę odbył w towarzystwie swojego nieznośnego 
kontrolora, więc nie miał swobody, choć umiał 
aig wymknąć crasami z domu i sabawić. 

Rasu pewnego zamierzał wyjechać sam, odbyć 
podróż do Wiednia kawalerską. Już w tym 
celu dawniej smnoszczędził nieco grosza. Oszczę- 
dnońci te pochodziły s bardno podejrzanego źró- 
dła, istnienia których nawet nie domyślała się 
przezorna jak zawsze magnifika. Otóż gdy pan 
radca odbierał pensyę zawsze pod pretekstem, że 
biero porobiło jakieś niezwykła strącenia, zatrzy- 
mywał przy sobie kilka guldenów. Ponieważ pan 
Kocinbiński nigdy większej sumy nie wydawał, 


Fabryczny skład lalek i zabawek dla dzieci 


Filia Firmy JANECZEK & ZIEMRICEI Kraków, Plac Maryaecki 2 


aumka snatenie wzrosła. Niestety, niemożność 
wymknięcia się ukradkiem mocno go dręczyła I 
pieniądze jakie uzbierał, draźniły go wlelce. 

W tym rasie wpadł na znakomity pomysł. 
Czyby, dajmy na to, nie powiodło się mu pozy- 
skać niespodsianego urzędowego wezwania do 
Wiednia, da szefa w ministerstwie ? 

Pani radceynt w tym czasie rozchorowała się 
ł doktor kazał jej eo najmniej trzy dni nie opu- 
asczać łóżka. Tymerasem na drugi dzień mocno 
zmartwiony małżonek pokazał jej dokument, że 
ga na następny dzień wzywa p. dyrektor Stros- 
mayer do stawienia się w Wiedniu, w ważnej 
sprawie. Pan radea odegrał wybornie komedyę. 
Żałował wielce, że wezwanie to przypadło tak 
nieszczęśliwie, właśnie podezas choroby żony a 
przeczucia mówiły mu że to jakaś sprawa ważna, 
nieszczęście prawdziwe że tak kochająca go isto- 
ta nie może mu towarzyssyć. Pani pytała, cryby 
tej podróży nie można było na kilka dni adłożyć, 
mąż jednak oplsał jej zaraz dyrektora jako eslo- 
wieka surowego, jako formalistę, nieznającegn o- 
poru, jako barbarzyńcę bez serca i sumienia, do- 
dając, że jeżeli jutro o godzinie 10-tej nie akaże 
się w biurze, to ten naczelnik, prawdziwy galer- 
nik, gotów wytoczyć mu dyscypiinarkę! 

Pani Barbara Kociubińska przelękła się. Wy- 
dała więc polecenie służącej, żeby przygotowała 
pana salonowy garnitur na jntreejszą po łróż. Po- 
mimo choroby watała z łóżka, aby przygotować 
mężowi wszystko, co potrzeba do tej wyprawy. 
Biedna kobieta tak się umęczyła przy tem xaję- 
ciu, że musiała na nowo położyć się w łóżku. 
Przywołany doktór, na wielką uciechę męża, 
przepisał jej pięciodniowy co najmniej spoczynek. 

Walenty Kociubiński tego wieczoru dopiere 
o trzy kwadranse na dwunastą od Hawełki po- 
wrócił do domu. 

Pożegnanie było bardzo rozczulające. Potuci- 
wa żona zaklinała go na wszystkie świętości, aby 
natychmiast po konferencyi z dyrektorem wracał 
do domu. Walenty przysiągł dotrzymać słowa. 
Małżonka zalała się gorzkiemi łzami, że £ powo- 
da choroby nie jest w stanie towarzyszyć mężo- 
wi, a przynajmniej choćby odprowadrić go na 
kolej. I Walenty także zdobył się na łzy, uspa- 
kajając żonę, że w Wiednia załatwi się wszystko 
pomyślnie. 

Skore Walenty wyszedł z kuferkiem w ręku, 
ledwie się zdołał powstrzymać, aby nie zaśpie- 
wać krakowiaka. Wszystko poszło gładko. Na 
dworcu spotkał się e oficyałem Zelmerem, który 
mu właśnie podrobił tyle razy wspomniana we- 
zwanie i miał mn towarzyszyć do Wiednia, bo 
także pragnął nieco się odświeżyć i pohulać. — 
Uściskal! się i zaczęli się tak głośno, wesoło śmiać, 
że nawet zwróciło to uwagę podróżnych. 

Skoro tylka przybyli do Wiednia, udali się 
earar do pewnej spelunki, w której radca za da- 
wnych dobrych czasów.był bardzo dobrze znany. 
Zelmer uważał to za bardzo komiczne, że zamiast 
u szefa binra, zamiast u pana hofrata siedzieć w 
biurze, siedsą w zacisznym kąciku | mogą sobie 
pozwolić pohnlać, jak im się podoba. Zelmer za- 
czął tytułować radcę panem hofratem, sle panu 
mniemanemn hofratowi wydarzył się przykry wy- 
padek. Z powodu zbytniego śmiechu prey Śniada- 
niu, połknął tak fatalnie kostkę, że mu utkwiła 
w gardle | przyjaciel, bez względu na tę jego 
godność, musiał dwukrotnie uderzyć go pięścią 
w kark, żeby uratować go od uduszenia się. Po 
tym niespadziewanym wypadeczku, przyjaciele udali 
się na przechadzkę na Ring. Z Ringu poszli na 
Kartneistrasse, przyglądając się pięknym damom. 

Obladek zjedzono w restauracyi Drehera, na- 
przeciwko opery. 

Rozbawieni, rozweseleni panowie pozwolili ao- 
bie nawet ne zbytek, paląc cygara po 34 halerze 
sztuka. Przy czarnej kawie, w sąsiedniej kawiar- 
ni, cudowny pomysł wpadł im na myśl. Wysłali 
telegram do pani Kociubińskiej, ułożony przez 
Zelmera: 

— „Hofrat okazał się bardzo uprsejmym. Ra- 
czył mię zawiadomić, że jestem przedstawiony do 
odznaczenia. Przybywam z powrotem dopiero ju- 
tro. Tysiąc całasów. Walenty“. 

Obaj panowie przytem tak się serdecznie 
śmiali, że kelner ze zdziwienia zaczął kiwać 
głową. 

Telegram nadano. Po południn, tego samego 
dnia, spędzili kilka godzin w Praterse. Obu panom 
przypomniały się dawne czasy i młodzieńcze wy- 
bryki. Udali się do teatru, a po teatrze znaleźli 
się w Eldorado. Było tn wesoło, tak wesoło, że 
tego prawie opowiedzieć nie można. 

Walenty zajął fẹ szczególniej jedną s dam 
piękną brunetką ł zaprosił ją na szampana. Zelmer 
należał do towarzystwa. Pan radca, pod wpływem 
piwa, wina i szampana, dziwnie usposobiony, stał 
się wysoce moralnym i błagał ze złażonemi ręko- 
ma ową damę, aby ARN swego lekkomyál- 
nego życia, zwracając się do pracy i do Baga, 


lecz dama, uenawszy go za zupełnie pijanego, bar- 


Roskoszna birbantka przeciągnęła się dłago, bo 
aż do godziny czwartej nad ranem i pan Kociu- 
biński, zmpełnie „zawiany*, przy pomacy swego 
przyjaciela i kelnera, został wyniesiony i umie- 
aeczony w powozia. Zelmer pojechał z nim do ho- 
teln, tego właśnie, w którym zwykle w czasie po- 
bytu z żoną wa Wiednin nocował. I to było bar- 
dso dobrze, bo w innym hotelu najniezawodniej 
takiego spitego, bez pamięci, gościa, wcaleby nie 
przyjęto. Niestety, radca zachorował, rano ani rosz 
wstać. Głowa ciężała, katzenjammer okropny... 
Zelmer namawiał go do wstania, ba na Świeżem 
powietrzu będzie mu lapiej, lecz Kociubiński ze 
złożonami rękoma błagał przyjaciela, aby mu po- 
zwolił tn umrzeć. i 

Zelmer doprowadzony był do rotpacey. 

Q godzinie 7 wieczorem tak się druhawi prze- 
cie polepszyło, że mógł nareszcie wstać z łóżka 
i pié.. wodę sodową. 

O godzinie 9, najmniej spodziewana, wpadła 
pani Kocinbińska do pokoju. Chcąc się także za- 
bawić i niby zaniepokojona o męża, przyjechała 
za nim do Wiednia. Ujrsawszy go bladego, wy- 
buchła RE płaczem. 

i "FL mc! Taeg Co się a tobą dzie- 
e? ea się struł csem? Albo mo: 
„ap ję że co złego stę 

Waleuty smntnie porusgył głową, 

— Radość s otrzymanej wiadomości o mającem 
nastąpić odznaczenlu, podziała na niego tak silnie, 
że aż się rozchorował — odpowiedstał Zelmer. 

Narajntrz wyjechano e powrotem i pani pozo- 
atała pod wrażeniem otrzymanego wyjaśnienia. 

— Widzisz, widzisz, mówiła do męża, kto ma 
iak słabe nerwy i serce, powinien unikać silnych 
wrażeń. 

Mąż jak pokorny grzesznik ucałował jej r ce. 

Chwilewa choroba zrobiła mn dobrze. Unilinąż 
bliższych wyjaśnień jak spędzał czas w Wiedniu. 
lak po tym kacenjamerze stał się porządnym, że 
przez dwa dni nawet do Hawełki nie zajrzał, A 
na przysztość zrezygnował g podróży samoistnej 
bez opieki żony. 

— Tyś moim aniołem stróżem, wołał 
żona chciała ga egzaminawać e tego co 
Wiedniu ze swym przyjacielem. 


Go słychać w mieście? 


Kalendarzyk na niedzielę. 

Taatr miejski: „Rowizor z Petersbnrga", komedya 
N. Gegola, o godzinie 3-clej po poładniu (ceny do po- 
łowy). — O godzinia 7-mej wieczór „Królewicz Ja- 
szczur“, B, Raczyńskiego, „Ciocia Parneb“, St. Lip. 
skiego i „Epidemia*, O. Mirbean. 

Koło dramatyczne „Zwiąsku akademickiego" 
nrządza „Uroczysty Wieczór Listopadowy* w sali 
„Klubu pocztowego“ (ullca Lubicz |. 5) o godz. 7-mej 
wieczór. 

W „Ognisku“ Stowarzyszenia drukarzy i litogra- 
fów: Przedatuwienie amatorskie wraz z zabawą tane- 
czną o godz, 6-tej i pół wieczór, 

W Sokole podgórskim: „Wieczór Trzech Wie- 
mzczów*, ateraniem młodzieży gimn., o godzinie 5-taj 
1 pół wieczór. 

Uniwersytet ludowy: „O pierwiaatkach promienia- 
twórczych”, 1 wykład dra K. Zakrzewakiego, a godz. 
7-mej i pół wieczór. 

W Resursie urzędniczej: Nadzwyczajne walna 
zgromadzenie o golzinie 6-tej wieczór. 

Cyrk Edison: Przedstawienie kinematograficzne 
© godz. 4-tej pop, i B-maj wieczór. 

Kalendarzyk na paniedziałek. 

Teatr miejski: „Szkoła*, 7. Kaweckiego, o godz, 
7-mej wieczór. 

Cyrk Edison: Przedatawienie kinematograficzna 
o godz. A-mej wieczór. 

Uniwersytet ludowy: „Czas w geologii", jeden 
wykład p. dra W. Knźniara, o godzinie 7-mej i pół 
wieczór. 

Wystawa gwiazdkowa, która odbędzie się w gru- 
onin b. r. w lokalu nieustającej Wystawy w domn 
Towarzystwa Technicznego, zapowiada się bardzo do- 
brze. Zgłasza sią bardzo wiela drobnych producentów 
2 miasta 1 prowineyl. Szczególnie dobrze reprezento- 
wane będą zabawki drewniane i blaszane, hafty, ma- 
kata, kilimy i drobne przedmioty galanteryjne x drze- 
wa i skóry. 

Ponieważ ilość miejaca jest bardzo ograniczona, po- 
żądane jest wczesne zgłoszenie się. 

Odznaczenie polskiej firmy. Znana krakowska 
firma Marceli Dutkiewicz otrzymała wystawie hygieni- 
cznej w Paryża w Champa Elynóeg najwyższe od- 
znaczenie, medal I krzyż złoty za wystawlo- 
ne tamża wódki, likiery | koniski. 

Dyrekcya Muzeum Techn.-Przem. chcąc nłatwić 
i przyjść z pomocą licznym Kołom nankowo-apałecznym 
w wypełolaniu szczytnego zadania szerzenia wledzy i 
ośwłaty przez urządzanie popularnych odczytów i wy- 
kładów dla jak najszerszych waratw społeczeństwa, nia 
mogących się oddawać śelsłym systematycznym stu- 


ile razy 
robił w 


ete., że wielka sala Muzeum Techniczno-Przemyałowe- 
go, tak dogodna na urządzaniu wszelkich w tym ro- 
dzajn odczytów i wykładów jest po gruntownej rostan- 
racyi, odmalowaniu | zaprowadzenliu oświetlenia elak- 
trycznego, w godzinach wieczornych wolna do dyspo- 
zycyi na podobna cele. 

Strony pragnące korzystać z niniejszego oświad- 
czenia i refsktująca na wynajem sali, zechcą się zglo- 
sié we własnym interesie celem zasiągnięcia dokła- 
dnych informacyj i ścisłego omówienia dotyczącej spra- 
wy codzlennie z wyjątkiem niedziel i świąt, między 
godz. 11 a 12 w południe do Dyrekcyi Muzeum Ta- 
chniezno-Przemysłowego, Franciszkańska, ]. 4. 


Ze Związku turystycznego. Dnia 15 b. m. od- 
było się posiedzenie Wydziału krajowego Związku to- 
rystycznega pod przew. br. Wodzickiego, przy udzia- 
ln tak miejscowych, jak | zamiejscowych członków 
Na wstępie powitał przewodniczący w gorących slo- 
wach delegata lwowskiej Izby handl. Wład. Gabryno- 
wieza, poczem sekretarz Rosner złożył obuzarne apra- 
wozdania z dotychezasowej działalności. — W dya- 
kuzyi mad sprawozdaniem zabierali głoa wazyacy obe- 
«ni i przyjęli je z uznaniem do wiadomości. 7 kolei 
przystąpiono do punktn: nrządzenie biura tory- 
atycznego i kolejowego. Uchwalono etat nrzę- 
dników, Jakoteż koszta urządzenia tych bior — przy- 
czem wyrażono gorąca podziękowania r. dworu Haro- 
uzkiawiczowi, inapektorowi dr. Wróblowi | dr. Sta- 
rzawsklemu za pomyślne załatwienie sprawy otwarcia 
biura kol. — Przedstawiony przez skarbnika E. Chro- 
nowskiego preliminarz budżetn na r. 1908, przyjęto 

Termin Walnego zgromadzenia, które ma 
odbyć się w Krakowie, narnaczono, na pierwszą poło- 
wę stycznia 1908 4 wybrano do komlsyi kontrolującej 
pp. Mieczyeł. Sędrimira | Jans Krzyżanowskiego. 

Sprawę wydawnictw na r. 1908 refarował sakre- 
tarz Rosner — nckwalono wydać prospekt o Wie- 
liozce w językach: niemieckim, francoskim i angiel- 
akim, kosztem 700 kor. — Przewodnik po Ga- 
lioyi w 2 językach przypuszczalnie kosatem 2,000 
kor. — jakotaż, z okazyl odbyć się mającego koren 
narciarskiego w Zakopanem w grudniu b. r. wydać 
podręcznik narejaraki kosztem około 250 
koron. 

Z nznaniem przyjęto do wiadomości wypracowany 
przez blaro memoryal do Ministerstwa spraw wówn., 
w sprawie ulg paszportowych, na graniey galicyjsko- 
rosyjskiej. Dalej postanowił Wydział z całym nacja- 
kiem popierać sprawy połączeń kol. do Zakopane- 
goi Wleliczki, oraz wysłać deputacyg do Wie- 
dnia w uprawie budowy kolei N. Sęcz-N. Targ, — 
Dr. Wróbel przedstawił w dłożazym wywodzie po- 
trzebę bndowy linii kol, Krzeszowica:Czarna 
zaznaczając korzyści tej kolei, przez hudowę której 
okolica tamtejsza, śmiało Polską Szwajcaryą zwać mię 
mogąca, zyakałaby zasłużony rozgłos | ożywiła się to- 
rystami, Dla tago projektn wybrano suhkomitet, złożo- 
ny: z dra Wróbla, dra Starzewakiego | sekretarza 
Roanera cólem przedłożenia konkretnych wniosków, 
Obszerną dyskusyg wywołały zło połączenia kolejowe 
naszego kraja i postanowiono w poroznmienin x po- 
krewnemi Towarzystwami i Izbami handl, domagać 
się nwzględniania interesów krajo tak w zachod, (ła- 
licyl jak i we wachodniej na linil Stanisławów-Karin- 
mezi, Przyjęto do wiadomości projektowane w r. 1908 
wycieczki, anatro-niem. Tow. turyst., czeskiego Tow. 
„Dalibor“ i innych, przyczem przyjęto wnioski pp. 
dra Wróbla i Chronowakiego organizowania wyciaczak 
kraj. i ze ziem polskich; poczem po wyczerpanin po- 
rządkn dziennego, wiceprezes dr. Muczkowaki, który 
w międzyczaaie objął przewodnictwo, zamknął poala- 
dzenie. 

Podrożenie tytoniu | cygar? Rozchodzą się po- 
głoski — niezbyt wiarygodna ża od Nowego Ra. 
kn tytoń i cygara mają podrożeć. Byłby to dla palą- 
cych niełąda padarnnek noworaczny. 

Pazczoły, Czeplala | Wojtaszek w ulu. Oregdaj 
p. Franciszek Ptak z Bieńczyc doniósł policyl, że w nocy 
2 4 na 5 bm. nieznani sprawcy, włamawszy się 3 razy 
do jego sklepu, z których 2 razy im alg nie ndała, 
akradli mn znaczną część towarów ł gotówkę 200 kor. 
Wydelegówany na miejsce rabnnko aj. poł. Schlmahel- 
mar wyśledził sprawców w osobach Wincentego i Jó- 
zefa Pazczół, Jakóba Czepiela i Józefa Wojtanzka, któ 
rych aresztował i odatawił pod telegraf. 

Aptekarz za złataściami. Niejaki Kazimierz Ha- 
kebeil, Jat 34 z Królestwa Polskiego, chodząc po do- 
mach, przedstawiał się za aptekarza z Warszawy, któ- 
ry niema zu co wrócić i wyłndzał pożyczki pieniężne, 
dając w zastaw złote rzekomo łańcuszki, pierścionki i 
zegarki. Przy dokładniejszym zbadanin jeden z mje- 
azkańców Krakowa spostrzegł, ke ofiarowany ma w za- 
staw zegarek jest mosiężny I spowodował przyareazto- 
wanie pana aptekarza. Oaznat mieszkał w jednym z ho- 
telów, gdzie przeprowadzono rewizyg i znaleziono cały 
szereg rzekomo złotych przedmiotów, któremi obdarzał 
naiwnych ludzi. Hakebeila odatawiono do sądu. 

Włamywacze. Michał Czarnecki, Józef Maclanzek 
i Józef Tarn. waki, odstawieni do sądn za kradzież obu- 
wia na szkodę Trannera Silaxmanna na Kazimierzu, Jak 
jnż pisaliśmy, ponieważ całą szkodę, w wysokości 200 k. 
zwrócili, zostali wypuszczeni na wolność. Wolności tej 
użyli jednak znowu w ten sposób, że włamywali się do 


dzo niegrzecznie roześmiała się mu w oczy, mówiąc: | dyom — podaje do wiadomości wszystkim Towarzy- | azynków Zacharyasza Rosego, Heleny Horowitz, Moj- 


„Nie zawracaj, staruseku, gitary |* 


(dawniej ajancya dzienników) 


Pierwszy 


stwom, Stowarzyszeniom, Związkom, Kołom literackim ' 


największy wybór lalek — zabawek dla dzieci, 
koni na biegunach — gier towarzyskich i t p. 


Ceny konkurencyjne. 
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żenza Tannenbanma na Kazimierza, gdzie urządzali no- 


saa, Magazyn Mebli "© "pea em h KAJETAN DUDZIAK 


poleca kompletne urządzenia pokoi, oraz przyjmuje wszelkie roboty dekoracyjna i tapicarskia po cenach mażliwia niskich. 


bie lihacye i pokradli, co uię dało; w pierwszym rzę- 
dzie oczywiście sznkali pieniędzy. Wczoraj aresztowali 
ich njenci policyjni Jasieki i Sehimeheimer i odatawili 
pod telegraf. — Teraz ptaszki nie prędko wyiraną 
z klatki. 

Podczas obławy w nocy z piątku na sobotę are- 
aztowała polieya 31 włóczęgów obojga płei, z tych trzy 
oBaby odatawiono do szpitala áw. Łuzmrza ua oddział 
chorób wenerycznych. 

Pożegnania I wiceprezydenta p. Chyllńskiega 
odbyło się w subote w południe w prezydynm magi- 
straton w obecnońci wazystkieh urzędników i radnych 
miasta, 

Imieniem całego magistratu dyrektor p. Grodyński 
dziękował nstępnjącemu wieeprezydentowi za niestru- 
dzauą pracę i starania, jakich dokładał podczas awego 
długoletniego urzędowania około podniesienia spraw 
miasta. 

W oadpuwiedzi zabrał głos wieepr. Chyliński, dzię- 
knjąc za życzliwość | uznania, jak równie za pomoc 
w pracy, jakiej mu nie szezędzili nrzędaicy magistra- 
tu. W końcn przemawiał prezydent dr Leo. 

Śluby. Dzisiaj w sohotę dnia 16 liatopada b. r. w 
kościałe OU, Kapucynów w Krakowie odbył się ślub 
pana Alfreda Stepka, aptekarza z Andrychowa z pa- 
nią Gregory z Mironowiczów Iaczyńską. 

Dzisiaj rano odbył się w kościele św. Mikołaja 
ślub p. dra Michała Geialera, urzędnika Banku 
anatryacko-węgierBkiego z panną Heleną Kondolawi- 
czówną. 

Odpowiedz! od Radakcyl. P. Z. Zieleniewskiemu 
w Krakowie. Ządany adres brzmi: „Związek teatrów 
włościańskich* Lwów, ul. Kopernika 19 II, p. 


Naokoło sceny i estrady. 


Z teatru mlejskiego. Arcywesoła satyra binro 
kratyczna Gogola: „Rewizor z Faterahnrga“, ukaże 
alę na niedzielnem przedstawieniu popołndniowem. — 
Wieczorem — powtórzenie abotniej premiery: baśń 
muzyczna p. Raczyńskiego: „Królewicz Jaszcznr”, 
„Epidemia“ 4 „Ciocia Baruch". — „Szkoła“, Kawo- 
akiego, grana będzie po raz 15-ty w poniedziałek. 

Koncert „Młodej Polski“. Śliczne zadanie speł- 
nia Chór akademicki, pracując, wykannjąc, popierając, 
zachęcając młodych polskich kompozytorów. Afisz brzini: 
Koncert „Mlodej Polski“. — Czy to nie za wiela? 
uześcin, ośmiu, pięćdziesięcin Polaków, jest niczem Ín- 
nem, jak sześcioma, ośmioma, pięćdziesięcioma Polaka- 
mi, ale jeden Palak, już może być Polska — a ca do 
tego potrzeba? To panowie dobrze wiecie. — Chopin 
był nietylko całą Polską — ala całą ladzkością — 
pragnącą, bolejącą. Niechaj krytyka, niechaj cl, eo 
cznją i odczuć umieją, powiedzą o wss — kiedyż czy 
wy młoda Polska, czy też garstka Polaków nle 
na to jeszcze czas. Wezorajaza „Młoda Polaka“, to 
bardzo sympatyczna garatka — o rozmaitych — i ma- 
łych i znacznych zdolnościach — małej l znacznej 
pracy, mnłych i znacznych zdobyczach. 

Najkorzystniej przedstawiają się el młodzi w utwo- 
rach choralnych. Pomijając drobny utwór Szopakiego 
i Jachimeckiego — bynajmniej nie dla małej warto- 
ści, przeciwnie udatne one, ale drobne — dwa chóry 
Waltera, chór Wolfatala, Raczyńskiego, Walewskiego, 
to kompozycya wcale mdatne, mlejscami piękna. Chór 
Rudnickiego, spławiony w niepotrzebnie wyszukanych 
harmoniach, nigdy i nigdzie nie będzie dobrze brzmieć— 
„dwle dole“ chór Wolfstała świadczy wprost o talen- 
ola — młody autor pragnie wniknąć w każda ałowo, 
podzielić wię odczuciem, i atąd pochodzi poszarpanie 
całości — chociaż cząstki wiele mają wartości, „Du- 
ma o wlanku*, nłożona jako melodya ludowa przez 
Bol. Raczyńskiego, jeat z wielką poezyą i wielkim gn- 
atem opracowaną — chór Walewsklego, „Zawód“, świad- 
ezy o zdolnościach | temperamencie. 

Na tem wypada z żalem zakończyć —- to praw- 
dziwe „plus* „Młodej Polski*, A teraz wkraczamy w 
dziedzinę symfonii Utwór symfoniczny, to wielkie sło- 
wo. Wzlatnją do tych wyżyn albo tałenta wyposażone 
siłą, wyrazem i środkami, alba śmlałkowie bez aiły, 
bez wyrazu i bez środków, Plarwai mocnją się i od- 
noszą zarazem zwycięztwo — drudzy wywracają się 
zwykle | lecą głową na dół, — Hądźmy azczeremi 1 
Życzliwymi — i pan Śwlerzyński i p. Raczyński i p. 
Walewski, spadli z krachego rasztowania. 

W koncercie na fortepian z tow. orkiestry — dał 
p. Świerzyński fortepianowi tak nikłą, a orkieatrze tak 
bałamutną osnowę — że z pewnością można twierdzić, 
że mam od początku do końca nia wiedział, o co cho: 
dzi, W utworze nymfonicznym na tla ustępu o „nocy 
Jletepadowej* Wyspiańskiego — alęgnął p. Raczyński 
po tak wysokie rzeczy, że robi wrażenie, jakby pra- 
gnal uchwycić za rożek księżyca; na i co? Nic, zblł- 
żył mig w każdym razie, ręką do kalężyca o dwa | pół 
metra. P. Walewski pisze bajkę „Paweł i Gaweł", 
jako symfonię charakterystyczną na orkiestrę. — To 
wszystko ciężkie, | wymuszone — ależ dlatego, bo 
przedwczesne. — Nikt nle odmówi zdolności, anl p. 
Raczyńakiemn ani p. Walewskiemn. — Pierwszy na- 
pisa? już nie jedną drobną, bardzo zdatną rzecz, dra- 
gi zdolny kampozytor, świetny dyrygent, muzykalny 
na wakroś, ale po co produkować utwory, które w te- 
ce pozoatać powinny ? 

Oprócz ntworów chóralnych | symfeniecznych al; 


llśm; utwory fortepianowe. Dwa preludy p. H. Klech- 
nlowskiej świadczą, że autorka nie wie dobrze, czego 
cheiała, ala ponieważ ani Szymanowski w etiudzie, ani 
Różycki w igraarce fal równie nia wiedzą czego chcą, 
więc tem łatwiej niepewność wybacza alę młodej autor- 
ce. Za to na żądanie ałyszeliśmy drobny ntwór p. Świe- 
Tzyńakiego na fortepian, bardzo zręczny | wdzięczny, 
z czego widać, że młody uutor może nie jedno dobre. 

Konesrt zakończył polonez Śwlerzyńskiego. 

Dla wykonawców należy się gorące uznanie. 

Chór akademicki, pod dzielną batutą p. Walewakie- 
go, śwletnie wywiązał się z bardzo trudnego zadania, 
FT. Czop-Umlanf była świetną wykonawczynią dzieł „mło- 
dej Polski*. Nie wiadomo była, czy chwalić jej wybor- 
ug grę, czy podziwiać, że jej alę chciało nanczyć tego 
i to na pamięć. 

Orkiestra 56 pułkn pod batutą kap. p. Marka miała 
z aymfoniami „młodej Polski* nie mała pracy I blo- 
potu i wywiązała się dobrze z zadania. Poraj, 


Z SALI SĄDOWE. 


Pogromca „Płoryanki” przed sądem. 


Drugi dzień rozprawy. 

W dalszym ciągu rozprawy zeznawali pp. Jan 
Wallner, E. Zaklika i Bolesław Krause, na- 
czelnik oddziałn tachnicznego. 

Sw. Krause stanowczo zaprzecza, jakoby oddział 
techn. dopuszczał się niewłaściwości. 

Wogóle na 42.262 ubezpieczeń zrewidowanych, 
wymówiona ubezpieczenie najwyżej 2187 stronom, gdyż 
nie zgodziły się na redukcyę ubezpiecze. Z tej cyfry 
dużo osób wróciła do Towarzystwa. Wogóle urzędnicy 
techniczni przyjęli tak drobną Mezbę wymówień, że 
z tundnszu rezerwowego trzebaby im wypłacić najwy- 
żej 600 do 800 koron. Ta kwota nie przyniosłaby 
azkody funduszowi rezerwowemn, wynoszącemu ogółem 
4,900,000 kor. 

Miasteczka i gminy, gdzie zachodziły częste poża- 
ry, prosiły o rewizye ubezpieczeń z powodu wysoklch 
spekulacyjnych ryzyk maeknracyjnych, Tacy spekula- 
cyjni asekuraci podpalali domy i na pożarach cierpieli 
ludzie, którzy ubezpieczsli rzeczywistą albo niżarą war- 
tość, a mie chcieli przechodzić podobnych apekulacyj- 
nych pożarów. 

Trzeci dzień rozprawy. 

Sędzia przys. Kramarczyk proai o głos. „Wy- 
soki Trybunale! Chcę przemówić w imieniu całej ławy 
przysięgłych i zaprotestować przeciw wyrażeniu jedne- 
go z panów świadków, który oświadczył, że „Floryan- 
ka“ nie ma zaufania do przysięgłych. Na takie wyra- 
żenie chyba nle zaałagujemy, kiedy mnajmy porzacać 
rodzinę, intereaa swoja | tu trawić tyle ezam, dlatego 
prcszę Wys. Trybunału o zastosowanie odpowiednich 
środków | wzięcia nas w obrong zwłaszcza, że dzien- 
niki zarzut ten ogłosiły”, 


Przew.: Owszem konatatuję, że takia wyrażenie rze- 
czywiście wczoraj padło z ust śwladka p. A. Nowaka, 
ala nie mogłem kwestyonować owego wypowiedzenia, 
gdyż nio ma na sali zaatępcy „Floryanki* | proteat 
panów przysięgłych zaprotokółuję. 

Zaut. oukarżycieli pryw. dr Rowiński: Ponie- 
waż sowa owe padły z nst mego klienta, więc chcę 
zaznaczyć, że nie zostały one wypowiedziane jakoby 
wynikały z przekonania mega klienta, on przytoczył 
tylko zdanie „Floryanki*, o którem dowiedział się ze 
słachów. Co się zań tyczy dzienników, konstatuję, że 
„Nowa Reforma* mylnie interpretowała sprawozdanie 
z wczorsjazej rozprawy sądowej. P. Nowak w tym 
kierankn umieści w dziennikach odpowiednie sproato- 
wanie. 

Następnie dr R. wnoał o odroczenie rozprawy ce- 
jem zebrania aktów aseknracyjnych włościańskich, roz- 
rzuconych po całej Galieyi i wezwanie ich Jako świad- 
ków na okoliczność, czy oni byli prowokowani do wy- 
powiadania ubezpieczeń „Fleryance*. 

Obrońca oskarżonego dr Sternbach: Sprzeciwiam 
sig temu; wnlosok taki zdąża tylko do odwlekania roz- 
prawy. 

Po neradzie trybunał odrzucił wniosek dra R. 
1 przystąpił do odczytania z protokoła zeznań daluzych 
świadków, Z zeznań wynika, że Tow. Ub. często bez 
podawania przyczyn obniżało anekuraty, wypowladało 
ubezpieczenia I nie wypłaciło w kilku wypadkach na- 
leżących nię fanduszów rezerwowych ete. 


Dr Howińaki: Proszę o zaprotokołowanie, że 
w tych odczytanych co dopiero wypadkach urzędni- 
ay oddziału techn. zupełnie nie byli czynni. 
Potwierdza to świad. naczelnik oddziała technicznego 
p. Krause. 

Następnie demonatrowano szereg aktów; na jednym 
by? podpis danej osoby, ża na zniżenie aaekuracyi się 
zgadza. W innych kilkn wypadkach sam p. Krausa 
atwierdza, że fundusz rezerwowy powinien być, ale nie 
został wypłacony, Z kołal obrońca osk. dr Sternbach 
przedkłada piamo anonimowa, mające pochodzić od u- 
rzędników „Floryanki*, w którem oświadczają się za 
zapatrywaniami oskarżonego i jego obrońcy. 

Dr Rowiński: Takle listy bez podpisów mie wą 
wiarogodne. Czemu autorowie alę nie podpisali ? 

Obr. dr St.: No, to chyba jaane, że gdyby się pod- 
pisali toby „wylano* ich z To wa, Z kolel od- 


czytał list posła Stapińekiego, jaki mn dziś rane przy- 
mal tej treści ; 

„Wielmożny Panie Mecenasie! Pragnąłem nznpeł- 
nić zeznanie swoje w avrawie toczącej sig przeciw p. 
Majewskiemu dwiema uwagami. Upraszam o atwierdze- 
nie w mem imieniu przed sądem, że akcya p. Majew- 
skiego spowodowała jnż znaczne zmiany w postępowa- 
nin panów z Floryanki na korzyść lndn. Za tę walkę, 
jaką p. Majewski przeprowadził dla dobra nbazpieczo- 
nego ludu, nie umiejącago bronić awych praw, należy 
się mu serdeczna wdzięczność | uznanie a nle wyrok 
potępiający*. 

Jan Stapiński. 

Dalej, ponieważ przytaczano, że istnieje okólnik 
dyrekcyl Tow. ub., który się odnesi do postępowania 
urzędników przy przyjmowania ubezpieczeń, demaga 
się aby go odczytano. 

Trybuna? przychylił się do wniosku, 

Przeałuchano jeszcze świadka, który dobrowolnie 
nię zgłosił. 

Św. Berta Groaler z Krakowa: „Mam dom w 
Nlepołomicach, który w Tow. ub. asekurowsłam na 
3.000 kor. Wtem dowiedziałam się od slontry mej, 
tamże mieszkającej, że jacyś panowie oglądali mój 
dom i oszacowall go niżej i proponowali zniżkę ame- 
kurscyjną tak wielką bo na 1.000 kor, że nle zgo- 
dziłam się na to. Niebawem wypowladziano mi 
nbezpieczenie, a nie wypłacono mi ani centa z 
fanduszu rezerwowego. Wobec tego zaassknrowałam mig 
w Tow. „Foncióre*, które bez żadnych tradności przy- 
jęło moje ubezpieczenie na 3.000 kor. 

Po odczytanin kilku jeszcze listów przew. Raczyń- 
skl zamknął postępowanie dowodowa i postawi? ag- 
dzlom przyaięgłym pytania w kierankn występku o- 
brazy czel i w kierunku dowodu prawdy. 

W końcu nastąpiły wywody zastępcy dr. Rowlń- 
skiego i obrońcy oskarżonego dr. Starnbacha. 

Obrońca dr Rowiński zakończył replikę słowami: 
Zważcie, panowie przysięgli, że jeśli nniewinnicie p. 
Majewskiego, to ośmiu urzędników, Jndz! nczelwych, 
którzy pod przysięgą zeznali, że zsrznty p. Majew- 
skiego są z palca wyaaana, wyjdą atąd nietylko jako 
złodzieje, ale jako krzywoprzysiężcy | 

Wyrok zapadnie około godz. óamej 


DUMA. 


Przedłożenie budżetu. 

Peterahurg. Pet. Ag. tel. donosi: Minister 
skarbu przedłożył wczoraj Radzie państwa I Du- 
mia budżet na rok 1908, Wydatki i dochody wy- 
noszą 2516 milionów rubli. — Według oświad- 
czenia ministre skarbu w senacie, wydano w 
druglej połowie bieżącego roku krótkotermino- 
we asygnaty aukarbowa na kwotę 52,970.000 
rubli. 


Audyencya Chomiakawa. 

Carskie Sloło. Car przyjął wezoraj na audyen- 
cyi prezydenta Damy Chomiakowa. 

Chomlakaw przeciw autonamii Królestwa. 

Peatershurg. Zaakceutowanie w mowie Che- 
miakowa sasady nierozdsielności państwa mrozu- 
miano jako apostrofę zwróconą praeciwko autono- 
mii Królestwa Polskiego, dlatego też większość 
powitała oklaskami te słowa. 

Patershurg. Podczas otwarcia Dumy zwracało 
powszechną uwagę sachowanie się Stołypina. Ze- 
szedł on z loży ministaryalnej, zbliżył się do 
Eulogiusza Chełmakiego i przyjął od niego bło- 
gosławieństwo, potem uprzejmie rozmawiał tylko 
z prawicowcami. Inni ministrowie naśladowali ási- 
śle postępowanie prezesa ministrów. 

Carskie Sioło. Car przyjął wczoraj na audy- 
encyi prezydenta Dumy Chomiakowa, 

Prezydent Damy Chomlłakow oświadczył po 
skończonej audyencyi, że car przyjął go bardzo 
łaskawie. Audyencya trwała kwadrans. Chomia- 
kow jest silnie prze conany, że Dama będzie sdol- 
ną do pracy. Sesya jej będzle trwała do maja 
1908 roku. 

Sprawa samorządu w Królestwie, 

Petersburg. „Towariazcz* podaje, że projekt 
wprowadzenia samorządu ziemskiego | miejskiego 
w guberniach Królestwa Polskiego będzie złożony 
Dumie nia wcześniej, niż w r. 1908. 

Stany wyjątkowe. 

Petersburg. Jak donosi „Pet. Gar.*, spodzie- 
wany do Petersburga przyjazd niektórych generał- 
gubernatorów i gnbernatorów, pomiędzy Innymi 
generał-gubernatora Skałłona, pozostaje w ewiąskn 
g podniesłoną przez Radę ministrów sprawą możli- 
wości złagodzenia stanów wyjątkowych. Większość 
biurokratów jest zdania, że stany wyjątkowe na- 
leży ohecnie pozostawić jedynie na Kaukazie, któ- 
ry wysłał do Dumy socyalistów. 


Telegramy „Nowin“. 


Demonstracye włoskie przeciw Austryi. 

Rzym. W Medyolanie pojawiły się demonstra- 
cya studentów o uniwersytet włoski w Tryeńcie. 
Po zgromadzeniu, na którem wygłoszono ostre 
mowy, studenci próbowali urządzić demonstracyę ` 


przed anstro-węgierzkim konsnlatem. Policya nie 
dopuściła do demonetracyi. Demonstracya nie znaj- 
dują oddźwiękn nu ludności (?) 1 prawdopodobnie 
wkrótce natang. 

Wa Florenecyi urządzono demonatracyę przed 
konsulatem austro-węgierskim. Wybito tam szy- 
by. Policya energicznie wystąpiła i kilku demon- 
strantów sresetowała. 

Szpiegostwo we Francyl. 

Paryż. W Tulonie wszystkie okręty otrzyma- 
ły księgę nowych syganłów, aby zastąpić dotych- 
czasawe, które — jak sądzą — znajdują się w 
posiadaniu szpiega Ullma. — „Echa da Paria“ 
donosi, że s tych samych względów ministerstwa 
marynarki wypracowała ważny dokament, doty- 
czący taktyki marynarki. 

Homoseksualność w armii francuskiej. 

Bourges. Z wyższego polecenia duwodząty ge- 
nera? 16 dywizyi rarządził aresztowanie jednego 
kapitana z powodu przestępstwa o homoseksua- 
liem. 

Teraz doplero będzie gadał! 

Windzor. Wczoraj popołudnie wręczono ces. 
Wilhelmowi dyplom honorowego doktora praw 
uniwersytetu Okefordzkiego. 

Po buncie wa Władywostaku. 

Petershurg. Jak donosi „Rus. Słowo”, w apra- 
wie powstania minerów i marynarzy wa Włady- 
wostoka pociągnięto do odpowiedsialności około 
340 żołnierzy 1 200 marynarzy. 

Bomby. 

Tyflis. Pet. aj. tel. donosi: 
w domu Saparewa znaleziono 11 bomb. 
wano 12 osób. 


Podczas rowizyi 
Areszto- 


Rozmaitości. 


Łóżko na bagnetach. (Do ślluatracyi tytułowej). 
Z okazy! ogłoszenia pełnoletności Rajaha x Mani- 
puru, jednego e najbogatszych książąt indyjskich, 
urządzono wspaniałe uroczystości. Prey urocey- 
stościach takich zawsza wielką rolę odgrywają 
produkcye fakirów. Rycina nasza okazuje właśnie 
taką pradukcyę. Nagi fakir leży na ostrych koñ- 
cach aledmiu hagnotów, satkniętych kalbami w rie- 
mię. Na jednym końcu spoczywa głowa, na dwóch 
plecy, krzyże i nogi W tej pozycyi fakir wytrzy- 
mał pół godziny ku zdumieniu Anglików, a ku 
radości Indusów. Gdy go po zdjęciu zapytano, jak 
się cen} na bagnetach, odpowiedział spokojnie : 
Tak dobrze, jak w łóżku. Może to przesadne, lecz 
w każdym razie faktem jest, że na skórce faklra 
ledwie lekkie ślady pozostały od spiezastych ba- 
gnetów, które zwyklemu, mniej zahartowanemu 
człowiekowi, byłyby wniknęły głęboko w ciało. 
Faklrzy indyjscy mają dziwne władze. 

Upadłość Bladermanna. Wielkie wrażenie wy- 
warła w Poznaniu pogłoska o rzekomej npadłości 
znanej firmy polskiej zaknpu grantów, Marcin Bie- 
dermann. Upadłość jest podobno wynikiem płace- 
mia zbyt wysokich cen za grunta, wykupowane 
z rąk niemieckich. 

Zamordowanie dziecka. W Rielska w klozecie 
fabryki mebli przy ul. Górskiej znaleziono we środę trn- 
pa dziecięcego, Prawdopodobnie pozbyła sig w ten 
sposób dziecka okrutna jakaś matka. Policya wdroży- 
ła kroki celem rozświotlenim sprawy. 


|| E 
Jaka będzia pogoda w niedzielę? 

Prognoza wiedeńskiej stacyi meteraologicznej : 

Galicya zachodnia: Przeważnie pogodnie, miej- 


scami mgła poranna, obniżenie temperatury, w no- 
cy mróz. 


NADESŁANE. 


Lecznica chirurgiczna I instytut Roentgenawski 


Dra Artura Frommera 


Oddzielne ambnlatoryum dla mniej zamożnych osóh. Aparat 
przenośny Roentgena. Gimnastyka szwedzka lecznicza. 
Kraków, ul. św. Tomasza, L. 18, |. p, Telefon 
Nr. 81 (róg ul. Floryańskiej). 

Ordynuje od godziny 9—11 i od 8 —. 


„CHRONO - FOTONK OP 


w Krakowle, ul. Floryańska L. 4, parter, 
przedstawia widoki w kolorach naturalnych. 
Zmiana każdej soboty. Wstęp 18 cautów. 


ZAKŁAD POGRZEBOWY 


pod firmą 
Józefy Nowińskiej 


w Krakowie, ul. Mikołajska 14, Telef. 248, 
ureądza najtaniej pogrzeby nd najskromniejszych di 
najwspanialszych. Wielki skład trumien, wieńców 
itp. Sprowadza | wysyła zwłoki do różnych krajów 
Europy. Groby murowane do wynaję ia i sprzedania 


Magazyn garderoby dziecinnej 


pod firmą 


Franc. Martin Kraków, Rynek gł. l. 12 


poleca w wielkim wyborze na sezon jesienny i zimowy: 
Żakiety, płaszcze, peleryny i sukienki dla panienek do 
lat 16. Ubranka, paltoty, kurtki i zarzutki dła chłopców 
do lat 12. Kapelusze, kapturki, berety, czapki, pończo- 
chy, rękawiczki, kamasze, rozmaite ubrania włóczkowe, 
bieliznę, wyroby futrzane I całe wyprawki dla niemowląt 
po możliwie niskich cenach. 


W niedziele i święta zamknięte. 


868 


ZAKŁAD 
artyst.-kamieniarsk| 
1 budowlany 


Józefa Kuleszy 


naprzeciw cmantarza w 
w Krakowie posi 
wielk) wYDOT Eor 
pomników a piaskowca, 
anitu i marmuru. 
Padejmoja się wykona- 
grobowców w miej, 
prowinosi. 60 


Š O| PALARNIA KAWY 
Z 


Największa w kraju firma 


R. PAWŁOWSKI 
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Nie możus zaprzeczyć, że autorzy, rozweselający 
swami dziełami ludzkość, należą do typu ludzi szlache- 
tnych, trzeba jednakowoż dodać, że niu mogą równać 
się z autorami, których celem jest niesienie ulgi cier- 
piącej ludzkości, którzy na koniuszku swego pióra dziar- 
żą moc niesienia akutecznej pomocy słabym, a uciśnio- 
nym. 'lo przekonanie stało sią dewizą mego życia; są- 
dzę, że wszyscy bez wyjątku uznają, że najszczytniejszem 
uczuciem, mogącem przepełnić szczęściem duszę ludzką 
jest możność udzielania bliźnim wskazówek, w jaki apo- 
sób mogą powrócić do zdrowia, nadać oczom, bólem 
przyómionym. słoneczny blask młodości pełnej sił, na- 
pół zamartemu sercu przywrócić żywość uderzeń, a grzbie- 
tom, przygarbionym ciężarem znojów, nadać znowu gib- 
kość i prostą linią szumiącej trzciny. Wielca szanowna 
Itadakcya dała mi tę możność — korzystam z niej z ca- 
łą gotowością, z całem poświęceniem dla idei i w tych 
kilku zdaniach, które skreśliłem, podam Szanownym Qzy- 
telnikom szereg sposobów leczenia, jednej z najdokuczli- 
wszych chorób gnębiących ludzkość — kataru. 

Życie, które prowadziłem dotychczas było bez skazy 
mogę więc liczyć na to, że wszyscy przyjmą udzielone 
przezemnia wskazówki, bez obawy podejścia. Szanowne 
Panie i Panowie zechciejcie czytań uważnie i w życiu 
awam stosować się do rad moich. 

Poduzas pożaru dworca kolejowego,w Krakowie utra- 
ciłem zdrowie i cylinder. Zdrowia pozbawił mnie ka- 
tar, który przyczepił się do mnie, gdym usiłował być 
pomocnym przy gaszeniu pożaru — cylinder zaś stał 
się własnością jakiegoś obywatela, który, oświadczywszy 
mi nader uprzejmie, że stanowczo lepiej wyjdę na tem, 
jeżeli przy gaszeniu pożaru nie będę mis? na głowie 
Tzeczy, łatwo ulepającej zniszczeniu, zdjął mi go z głowy 
i równocześnie włożył mi na nią swoją miękką czapkę 
1 daszkiem. W chwili, gdy to czynił, ośmieliłem sią 
zwrócić mu uwagę, że między | rzedmiotową wartością 
mego cyliudra, a takąż wartością jego czapki zachodzi 
pewna różnica, on jednak oświadczył, że to zupełnie 
nic nie szkodzi i oddalił się z całym spokojem. Przez 
chwilę, widziałem jeszcze niknący w tłumie mój cylin- 
der — nie poszedłem jednak za nim, gdyż zauważyłem, 
że Obecność moja jest potrzebną przy pożarze. Zacząłem 
obmyślać plan gaszenia pożaru. Naczelnik straży požar- 


nej, do którega sią zwróciłem, prosząc o wyjaśnienie, 
czyby nie należało ustawić sikawki parowej na dachu 
odpowiedział mi, że sikawki z reguły nigdy nie stawia 
się na dachu i poprosił mnie grzecznie, abym nie zbli- 
żał się do niego, bo mógłby nabyć przeświadczenia, że 
przyjechał tu po to, żeby kogo obić. a niejgasić pożar. 

Spostrzegłazy, że człowiek tan zupełnie nie dorósł 
do swego zadania, załamałem ręca z rozpaczy i posze- 
dłem prędka do domu mojej ciotki, aby tam ułożyć 
cały szegółowy plan ugaszenia płonącego dworca. Plan 
tan był jednak tak skomplikowany, żem go ukończył 
dopiero w pięć dni po pożarze. 


Ciotka moja, gdym raz kichnął, użaliła się nad 
moją niedolą i poradziła mi. abym wymoczył nogi w go- 
rącej wodzie i położył sią prędko do łóżka. Uczyniłem 
ta i wskoczyłem do łóżka tem prędzej, że woda ta miała 
580 Reamura. Bezpośrednie potem poradził mi wuj, 
abym wstał z łóżka i wziął zimny tusz. Uczyniłem to 
nie zauważyłem jednak pomyślnych rezultatów tej te- 
rapii. W pół godziny potem zapewnił mnie jeden z mych 
przyjaciół, że katar należy karmić. a gorączkę głodzić. 
Ponieważ miałem katar i gorączkę, uznałem za rzecz 
słuszną i godziwą najpierw leczyć sią z kataru, a po- 
tem z gorączki. W wypadkach takich, gdy chodzi o moje 
zdrowie, nie robię niczego przez pół — zacząłem tedy 
jeść rzetelnie. Po dwóch dniach wynajęła dla mnie 
ciotka moja mieszkanie kawalerskie na drugim końcu 
miasta, opłaciła z góry za įmiesiąc czynsz i należytość 
za Światło, opał i usługę, bylem tylko jak najrychlej 
i najdalej sią od niej wyprowadził. Gdym się z nią że- 
gnal, zapytała, czy wszyscy moi krewni z linii prostej 
tak się leczą na katar — a kiedym pytanie ta potwier- 
dził, załamała ręce i prędkim krokiem pobiegła do ps- 
tatii, aby się przekonać, czy naprawdę jest siostrą, mo- 
jej matki. 

W wynsjątem przaz ciotkę pomieszkaniu wyleczy- 
łem się z gorączki głodem — nie pozbyłem się jeszcze 
kataru. Wobec tego wyszedłem do biura, aby zasiągnąć 
rady kolegów. Jeden z nich powiedział mi, że zgubię 
katar. jeżeli wypiję litr ciepłej wody, twierdząc, że ta 
środek wypróbowany. I tej rady usłachałem. Rezultat 
był znakomity — razem z nim omal, ża nie wyleciała 
ze mnie moja nieśmiertelna dusza. Ponieważ podaję bli- 
żnim moim rady na katar i nie chcą ich narażać na 
zawód, przeto muszą zwrócić uwagę i na te środki, która 
mi nie pomogły. Otóż doświadczenie każe mi przeetrzedz 
wszystkich przed używaniem na katar litra ciepłej wo- 
dy. Środek ten może być, że jest bardzo dobrym, je- 
dnakowoż zdaja mi się, że jest cokolwiek za mocnym, 
Jeżeli jeszcze raz nabawią się kataru, a będę miał z po- 
między lekarstw do wyboru ciepłą wodę, lub trzęsienie 


ziemi, wybiorą prawdopodobnie to ostatnie. Kiedy w jaki 
czas po próbie leczenia się ciepłą wodą, nspokoiła się 
Szalejąca w mem wnętrzu burza ograniczyłem się na 
zakupywaniu i rozdmuchiwaniu w atomy dwunastu 
uzinów chustek do nosa, sześciu tuzinów  ręczni- 
(ów i czterech dużych prześcieradeł, a gdy mi za 
rakło tego materyału, wyszedłem na ulicą i spotkałem 
Taz na progu jedną panią z Gdowa, która żyjąc w o- 
olicy pozbawionej lekarza, nabyła obszerne wiadomo- 
mości z zakresu środków domowych. Istotnie musiała 
nać dużo tajników przyrody, bo wyglądała na lat 150 
Zacna ta niewiasta uwarzyła mi na spirytusie miesza- 
minę z ułepku, terpentyny, spirytusu denaturowanego 
i szaidwneseru i kazała brać tego lekarstwa co godzinę 
po szklance. Pierwsza dawka pozbawiła mnie wszelkich 
asid" moralnych, po drugiej wylągły sią w mózgu za- 
jary, z których jeden był podlejszy od drugiego, po 
rzeciej szklance wybiegłem na ulicę i zamordowałem 
woje niewinnych dzieci, jedną kulawą staruszkę i trzech 
olicyantów pieszych i jednego konnegn. Czwartej szklan- 
i już nie wypiłem — sądzę, że po miej byłbym się 
dopuścił conajmniej zhańbienia zwłok. — Na razie wró- 
jciłem do domu i odpoczywałem przez dwa dni, po któ- 
rych rozpocząłem kuracyę na nowo. Kilka użytych dal 
zych niechybnych środków wpędziło mi katar z nosa 
do płac. Głos mój spadł poniżej zera, zacząłem mówić 
basem niższym o dwie oktawy od mego zwyczajnego 
głosu. Kaszel męczył mnie tak, że usypiałem tylko wte- 
dy, gdym ze znużenia kaszleć nie mógł — poprostu 
wkaszliwałem się w sen, niestety nigdy na dłużej jak 
na pół godziny, bo skorom tylko zaczął przez sen mó- 
wić, głos mój podobny do dźwięków Zygmunta, budził 
mnie natychmiast. Katar gnębił mnie coraz poważniej 
Radzono mi wódkę pomarańczową — piłem — wódkę 
'pomarańczową z ulepkiem, piłem z cebulą — piłem, 
mieszałem ulepek z cebulą i dodałem z własnej inicya- 
,tywy czosnku — mapróżno. Całym efektem tej kuracyi 
sbyło, że oddech mój z chrapliwego przemienił się na 
'świszczący. 
Polecona mi w końcu zawijanie ciała w mokre 
prześcieradła. Znakomity ten środek został wynaleziony 
jw Hiszpanii, przez niejakiego pana Torquemade. Zdecy- 
dowany na tą radykalną kuracyą udałem się do jednego 
z mych przyjaciół lekarzy, który wysłuchawszy mej proś- 
by, zbadał najpierw, czy nia mam wady serca, zapytał, 
jczy ojciec mój ani dziadek nie umarł na apopleksyę, 
a potem kazał mi się rozebrać do nega, sam zaś wy- 
szedł do przyległego pokoju, aby — jak mówił — przy- 
gotować wszystko. Po chwili, gdym już był rozebrany, 
zawołał na mnie. Wezwany wszedłem z trwogą w sercu 
a gdym, stanąwszy na śradku pokoju, zobaczył, że tuż 


przy drzwiach śtoi pełna wody z lodem wanna, w któ- 
rej przyjaciel mój zanurza duże prześcieradło, chciał 
uciec, przyjaciel mój skoczył jak tygrys i zarzncił na 
nmie zimne prześcieradło. Zanim krzyk mój zdołał prze- 
bić ściany pokoju, jnż mokre, zimne płótno owinęło 
mnie całego i przywarło da mego ciała, jak przylapiec. 
W pierwszej chwili zgłupiałem zupełnie — szpik za- 
marz? w mych kościach, serce przestało bić, oczy wy- 
skoczyły z orbit, a usta zaczęły kurczowo łapać powie- 
trze. Po chwili zauważyłem w pokoju jakieś dziwne kła- 
panie, które po pięcin minutach nasunęło mi myśl, ża 
te moje zęby ten hałas wywołają. Istotnie tak i było. 
Ciepło, spowodowane uderzaniem zębów o zęby. przy- 
prowadziło mnie do przytomności, tak, iż nawet potem 
zdołałem skonstantować, żem nobie odgryzł pół języka 
i kawałek górnej wargi. Przyjaciel mój speglądał na 
mnie złośliwie — nie myśląc o tem jaki będziu skutek 
tej kuracji — a skutek ten nie kazał długo czekać na 
siebie. Oto po zdjęciu prześcieradła, ciało moja ERA 
szalonej reakcyi. Para, wychodząca ze mnie, spowodo- 
wana nagłą zmianą temperatury, nabrała po pół godziny 
takiej prężności, że rozsadziła ściany pokoja ordynacyj- 
nego, temperatura mego ciała poczęła gwałtownie róść 
tak, ża z 100 niżej zera podskoczyła szybko do 30, aby 
potem z chyżością niejednostajnie przyspieszoną wzróść 
do 40, 50, 100, a gdy już dosięgła 200, wybiegłem na 
ulicę, podpalając po kolei wszystkie napotkane po dro- 
dze domy. Płonąca po zetknięciu za mną rafinarya api- 
rytusu, oprzytomniła mnie, tak, że wróciłem do domn 
i położyłem się zmęczony do łóżka Kuracyę tą prze- 
prowadziłem trzykrotnie — po trzecim razie wziął miał 
w opiekę prof, Żuławski. 

W zakładzie jego byłem dwa tygodnie. Życie moje 
objawiało sią w tym czasie kłapaniem zębów tak, że 
prof, Żuławski zastanawiał sią głęboko nad tem, czy 
nie należy mnie odstawić do zakłada prof. Bujwida. Na 
szczęście nie wykonał on jednak swego zamiaru. Pa po- 
wrocie do domu spotkałem kolegę, który poradził mi 
abym co 24 godzin wypił kwartę wódki, jedna z moich 
znajomych radziła mi to samo, a że kilka innych osób 
ten sam środek mi poleciło. więc wykonałem to, co mi 
wszyscy radzili — wypiłem 25 litrów i..... mimo to 
żyją do dnia dzisiejszego. 

To lekarstwo było oatatniem, która mi poradzono. 
Wszystkie, które misłem zaszczyt przedstawić, polecam 
gorąco i z góry zapewniam, że jeżeli nie będą skutko- 
wały, to, co najwyżej, mogą pacyenta pozbawić tylko 
życia... 


GOMWEKUUWU 


Poszokujemy 


DROBNE OGŁOSZENIA 


pa 4 halerzy od wyrazu 
minimum 60 halerzy. 


utrzyma każdy DOBR 

towar dowolnie sobie obrany w cenla 
4 Koron! przy zakupnie towarów lub 
nadesłanin zamówienia powyżej Koron 


HANDEL DELIKATESÓW 


np fi 

Poszukiwane. È kilka inteligentnych i wy- 40.— do 1 grudnia b, r. w Głównym puia 

= — = | mownych Panów, wladających g składzie zegarmistrz-jubilerskim Emila 

zę językiem polskim i niemieckim Ñ 
Potrzebny bezdzietny stróż do|R oo jęsskałych w więkazych $ GOLDWASSERA w Krakowie, Grodzka 
ES raS na. won N miastach Galicyi 4 Fakowiny 58. Bogato ilustrowane polskie cenniki E 

Hd o J krypcyi il i 
inb Nr. 61 Ip (ŻE p za HE] zegarkiw, wyrobów złotych i srebrnych Zawiadamia PT. Publizność, iś lokal awój bogato zaopatrzony 
z ; A > Sea ya wysyla darmo. 1083 powiękasył i ulepszył wedłag nowoczesnych wymagań. 
ca mężczyzna pos chód, nadaje się również 

WSZY 21 Nowego roku (1908) $ chód, nadaje. 
PSM, ana" Zaaaęgo [cze zajęci dia, ta i Gabinety I pokoje KĘ 
s AE Siada, pala Iz p m ODY sz dla większych Zabrań | Towarzystw 

ij na I piętre y 
inteligentne zosia "w zdrowa || maena, aa ralostgmia I Liliowe mydło mleczne 
| Gada GEE karne KUCHNIA ZDROWA 

ch i 

Zoowia 3 narmkt mleni, id psa take hę | Steekenpferd ||| a oo arnan o a 
wana przyjmuje z grzeczności lóza Miód do picia stołowy, gąsio- nym zarządem. Potrawy smaczna na dwleżem 
Nauzczak Kraków Filipa 22. 1148 rek 4 litr. "|. KKSO z fabryki Berymanna 8 Co., Drezna | Tetsshcn nad Łabą Przyjmuja kompletne dostawy na bale, banklaty, 

leśnych, m m meaa AEAEE 640 e E O ZAJ CEAT wasala i t. p. polacając alẹ jako cyallsta. 

Dwóch strażników "uż. har tygodniowo i wię gą] Aeaee a Mie i tahi Pp (SCEI a OJEGDJ A 


Żwych, na ordynację przyjmie: Ža- czych przeciw krostom i wyrzutom na twarzy, przyczyniającym 
1 


pe 
af A T E, l- ig i eai AAN cały tuk matke opatnie er E E e RE E R ES Firma odznaczona klikakrotnia najwyżazymi nagradami. 
1186 do firwy „p różowej cery. 856 
i J Rudolf Mosso, Praga Í| -EKSPORT MIODU- DENYSÓW. Na składzie w cenio 80 bal. za artukę we wazyatkich aptekach, 
` Poszukuje zdolne] ODE EE EEEE EE E E E Ed drogueryach, perfumeryach, fłyzyerniach i składach mydla. 
aen 


Najlepsze Í najtańsze źródło zakupna! 


Proszę uważać! Od moich instrumentów muzy- 
cznych nie i się cła, bo wszystkie ag wyro- 
hami krajowymi. Gwarancya: W razie nlezada- 
wolenia wymiana, albo zwrot pleniędzy. 
Polecam najlepsze harmanijki ręcziie nr 806 
tegisiry, BO gławów. Wilia WI JĄ 


staniczarki 


Polski Cernik na rok 1907. 
Pracownia sukien damskich 


Maryi Morawskiej 


Kopernika 8, T piętro 1156 


|Z przeszło 3000 illustracyj wysyła na żądanie każdemu gratia | franke 
PIERWSZA FABRYKA ZEGARÓW 


| HANNS KONRAD ck. dostawca dworu w Brux (Czechy) Nr 635. 


Zegarek niklowy remontoir K. 8-—, System Rurkopf Patent 
K. &—. Rorkoj( Patent K. 6—. Zegar niklowy registro- 
wany „Adłor Ruskopf* anker remontojr K. 7—, Poma- 
cany remontoir  werkiem „Lunna“ i podwójną kopertą 
K. 860 Srebruy remontoir, zaopatrzony pieczęcią c. k. 
uredu probier zego K. 84Q, podwójnie kryty K. 1960. 
Srebrny opancerzony ze rprężyną, 16 gr. ważący K. %80. 
Ri ski Tula renont. z werkiem „Luna“ K. 1040. Zegarek 
z Lukułką K. 860. Budzik K. T00, z cyferblatem Świo- 


WYKONYWA ~+- — 
AJARAN REPACOLKY FOTOTEMIRZCEJ, 

Ace nr 668'j, 
registry, 
głorów, z podwójnem brzmieniem i -ma rzędami 
Trąbek, wielkość 81X15 cm. K, 7:40. Lepsze harmonijki po K. 950, 1020, 
19 —, 14-20, zh Í wyżej można wybrać s mojego katalogu! Gwarmacya 

za czys! 


TI zdolnych czeladników 
B urowakich znajdzie stałe 


zatrudnienie u Józefa Qhraczaya 
w Cieszynie. 1157 


Samotni 


10 fałdów, A 


dystyngowany, przy- 


lidną robotą. Wysyła za s 
stojny, pragnie po- 


ck. dostawca dworu 
Hans Konrad, Dom wysyłkowy towarów muzycznych w Brux 


znać osobę niezawiałą i samoistng || IORZJRZOCTYTTYCZC RZA w nocy K. 8-80, kuchenny K. 8. — Do każdego |?95 Nr. 638 (Czachy). 

w wieku mie niżej jak lat 45. Lean. J ACUS UE AE A (AŻ zegarka -latuja gwarancya Żadne ryzyko! Zamiana d | Cenniki z przeszło 3000 ilastr. wysyła każdemu darmo I opłafnie. 

WOD rerin raków. poleje eoakabiala alish „rwolona albo pieniądza x powrotem. Proasą żądać polski 

e Naa zali nab maźwie A z + L a e ać aa z EEEE 
posady zaraz lub później Mam zaszczyt donieść PT. Publiczności, iż 

Łaskawe zgłanzenin: „pod Leśnik” 


Rządowa 
Patryka wód minealnych seocznych i spopalnyh Iecznizpeh 
K. RZĄCA | CHMURSKI 


post-rest. Wiśniowa ad Dobczyce. na sezon obecny i karnawałowy zaopatrzyłem mój nprawniona 
baini — Doutachar, (Wittwer, ||| zakład kostynmowy dla teatrów amatorskich i za- 
wypożyczam takowe tak 
w mieście jak i na prowincyę po umiarkowanych 


cenach. 


Dentachar, (Wittwer), 

e  Śtejndrncker B4 Jahre 

alt, intelligent, (Vater eines netten. 
B-jahrigen Mädchens) wilnacht we- 
gen Mangel nn Bekanntschaft auf 
diesem Wege bebnfs Heirat am 


baw kostyumowych i 


ad najskrom- 
niejszych da 


RAT kale k y 3 Krakewie przy miicy úw, @ertrady L 4 
kinderljebendes Fräulein cder Wit- a 5 

SZAJNA Charaktera, im gleichen i A najwykwin u Lg; pa ki) kat O oiee tok 
A ki l . Die Ange- iei ow. Wady mineralna oztaczna, odpo! jąca lam jez 
ket teit wi (int MOT tniejszych La wodom: Bilińskiej, Giesbtblerskiej, Saltara Vichy, Maryanbadskiej, 
dentaclien Spracha erw(inacht. Gefil- cenach niskich Homhng, Kissingen, tudzież Specyaiula laozuloza, jak: Litową, Bro- 
lige Antwort ermicht unter: F. P, mową, Jodową, Żelasiiią, Kwalną, oraz Wady lecznicza sarmnina 
1878. Posta restante Krakau. (Polin x przepira praf. Jawarakiegu. 


LC) 
Aie Kenntalys der deutschen Spra- Sprzzdni cząstkowa w aptekach i drogneryach. Cenniki na żądanie franco. 


che bevurmgt). 1160 


dla dzieci i dorosłych, damskie i męskie są w za- 


Zdolny n E kładzie do nabycia. an 
MY NE m 
e a n e an Senzacyjna nowość! === Orkiestra w kieszeni! 


Z poważaniem 


Ludwik Rozwadowicz 


kostynmer teatru miejskiego 
Kraków, ulica Stolarska |. 13, Il-gie piętro. 
mp TWO 


44/5885 FE 


ACO 


8V I p. schody na prawo. 1162 


KANARK 


harceńskie 


Kiika takich inatrumectów |nef w ntanie utworzyć 
ng oralestrę 

Nr 2171. Instrument stanowi ustna harmonijka z 10 
otworami a 90 tonami oraz hębenkiem do akompa- 
niamentu. Cena |natrumantu w oleg. kartonowam 
opakowaniu 2 k. 50 h. Nr 2979, iż inatrumant 
a 16 otworach [BX tonach] = tonacgą tremolową 
w ozdobnem opakowaniu B kor. Każdy maże grać 
bez nauki. Wysyłkę za poprzednien nadeałaniem 
otówki luh ga zaliczką nskutecznia c. k. dostawca 
woru HANNS KONRAD Dam wysyłkawy towa- 
rów muzycznych w Brilx Nr. 640. (w Uzechach), Bogata ilnstrowany 
polski cennik, zawierający przeaxłc 8000 rysnnków, wysyła fabryka na 

żądania darmo i opłatnie, a 


KAJETAN DUDZIAK 


Kraków, 
Floryańska 36, I p. 


fpiemają wieczór przy 
świetle jak we dnie, 
aq do sprredanin przy placu Matejki 
Ł 4, lp. 
1161 


Sondarmann. 


SPRZEDAŻ == open MESA wybór bij sak i pae rj Ihkan EE 
i = ka ŚŚ. S A w 
5 rę wal ORON modny ch tia "i GIS ? Patrony Rynek główny L. 37 — Linia A-B. m 
rozpocznie, się Chodaki a Jinise) Sp otrs a: a SONR ot Papier sanawy. l polecają po cenach najumiarkowańszych. 
Ww Maison: de Blanc“ Lakier o lala mitry ef każe najopsz eh likierów Sin Farby, olejne do uży. Ù Cenniki na żądanie darmo i opłatnie. 
39 R å E] p cioe, AA potakla p różnego, gatunku: "ay an do yi glazury do Fattingera suchary | wysylki pocztowe: e 
yaek z do bucików filcowe, Szczotki do wyoiermia F Alpestre. I Sudetia trza w pokojach. Masę francuską iwo- nic, SMAROWIDŁA 


nóg do przedpokoi 
Wielki wybór wyrobów 


i ziółka do, sporządza- 
a merai iei p nia likierów „Chart. | Olej przeciw kursu w 


w poniedziałek, dnia 18 listopada 1907 


łomkowe. o i “i „Sadotiaw. lokalach. nia podłóg i pos- gający przy 
od godz. 8—1 przed południem, sa i szozotkarskich. reuse“ i „Sudetia”. w nia 
Smarowidło do obuwia tarki stajenne, rę: || Wódkę francuską Bra- i dzek. unoszenie Mydło do siodeł. 
od 2'/:—7 po południu. 1154 kodem Sohięna ace I a twa? say i MOLL, » Spluwaczki 5 Farby do kwiatów |  Tdestny_ pr. Ed a AES 
PATENTOWE | wptynie, faszka80h | taniu dywanów, Ftoro H 779 restyt. y. 


Artykuły chirurgiczne 


Ochraniacze uszów od y 
i hygieniczne, 


Lakiery, pasty, kremy do 
zimna i mrozów. 


odświeżania bucików. 


po 6 hal. sztuka. 


Prawdziwym jest tylko 


Balsam Thierry ego 


x marką ochronną (Zakonnica) 12 małych flaszeczok 
ib. 6 dałych kosztuje kor. b= 


Thierry'ego Maść centifoliowa 


na zastarzałe rany, zapalenia, poleca się jako jedyny 
środek i kosztują 4 słoiki kor. 3'60. 


To dwa środki domowe najbardziej rozpowyze 
ohnione i znane w Świecie od dawna. 
Zamówienia adri 


Aptekarz A. THIERRY, Pregrada bel 


Rohitsch-Sauerbrunn. 


sprzedaż takie we wszystkich aptekach. Egzemplarz z tysiącem podziękowań 
na żądanie darmo i opłatnie. 660 


TUTKI CYGARETOWE | 


„NORIS znaczone literą N 


są w powszechnem użyciu. 

Zawdzięczam to tej okoliczności, że do ich wyrobu używam 
najlepszej bibułki, zrobionej z włókien rośliny Chmiel „Le 
Houblon*. Wyrabiam tak klejone, jak i nieklejone (maszy- 
nowe). Nadają się do wszelkich szlachetniejszych tytoni. Smak 
ich jest łagodny — dym chłodny, nie sprawiają pieczenia 
w krtani i na języku. Dla zwolenników tutek klejonych pole- 
cam: „Le Houblon-Noris*" z watą. Są one wyborne. — Każdy 
palący tytoń, chcąc uniknąć zatrucia nikotyną, winien palić 
tylko w cygarniczkach szklanych z watą „Salyesol* — po- 
ehłania ona nikotynę. a więc usuwa jej szkodliwe działanie. 
10 cygarniczek szklanych 1 kor. 20 hal. — Pakiecik wat, 

„Salvesol* 30 lub 60 hal. 668 

Wyroby te poleca: 
Zakład przemysłowy wyrobów papierowych 
46 
„NORIS 


Mr W. Bełdowski, Kraków. 


Naśladownictwo 
wzbronione! 


| Z 


|... TSPANIAŁA IELUZYA! 


legistrowany wzór. Ustawowo strzeżony. 
| 


Niwspanielszą ozdobą na Boże drzewko 


jakiej nie powinno brakować w żadnej chrześcijańskiej rodzini» są moje pol 


Wspaniałe dzwonki anielskie na choinkę Nr. 1. 


całe z metalu, z 6 pozłacanymi aniołami 30 ctm. wysokie, Doskonałe funkcyo- 
nowanie zapewnione. 1 
Można je w bardzo prosty sposób przymocować taksamo na mało jak i na duże 
drzowko. Można je także ustawić na stole i używać jako dzwonków stołowych. 
Ustawione na ciepłym piecu, funkcyonują także bez światła i świec. 
Za pomocą ciepłego powietrza wytwarza 
przez trzy palące się świece, obraca się 
kółko, przymocowane zaś doń ulepszone stalo- 
we młoteczki uderzają w 8 dzwonki i rozlega 
się mile brzmiący srebrzysty dźwięk, który tak 
młodych jak starych wprawia w ur 
strój Bożonarodzeniowy. Cena wraz z kartonem 
1 pouczeniem Fr wynosi za sztukę 


a 5 koron! Wg 
doskonały, szwajcarski zo. 
karok System Roskopt-Pa- 
tont- Ankor - Romontolr 


Allein echtar Balsam 
as dz kożytzamąw Apatheha 


Eas 
Ac Thlarry in Pregrada 
lob tc Secartrzaa, 


piękuych plomba ochron- 
ny aopatrzonych kopor: 
tach niklowych, idący 86 
odain (nia lu godziny o 
zdobnomi pozłacanemi 
wskazówkami, 


pisemną gwńrane 
kẹ K. 0—, 8 sztuk 
Za ó wki 


Satuk K 4,25 | 6 sstuk K 6. 
BSO |o n „1% 


12 etuk K 16. 
Z 3 » 8 
M0. 60 antuk K 6 


4d p» 
30 stuk K 48. 


z watą chemi- > fajbogutszy ny- 
bór w moim głównym ka- 
EI taloga. 
wom wykoń 1 i słupkami d 
kowymi i 3 wspaniale jaśniejącymi kwini 
xo srebr:ej lamety, dającymi przy świetle świec 
zerwony refleks świerlny, w kartonie razóm z 
pouczeniem użycia za sztukę 


8 sztuki K 550 | 6 sztuk K 10,60 
4 ro s R LE 1 


" Nr, 128. Portmonotkaj z 
jsdnej sztuki z bronzowej 
safianowej skóry, z wiels 
kiem schowkiem! na pie- 
niądzo, 4 przedziałami, o 
wewnętrznym nacisku, 2 
niklowem okuciem, 9 otm 
długa, 6 otm, szóroka 


Bö sat, K 07,50. 60 wat. K 77,50, 100 szt. K 160,— 
Najnowsze Szklane ozdoby nadrzewko 


19 wysortowanych sztuk, najstaraniej zapakowane 
w karton, stosownie do wielkości i wykonania 
łów_po K —.40, —.60, —.70, —.80, 1. 

0, 2—. 6 sztuk w kartonie stosownie do 
ja przedmiotów po K —.75, 

„90, 1— |. Lameta (anielskie włosy) złote 
i srebrne, za kopertę K-—.10, drut do orzechów, 
100 sztuk K —.20, łańcuchy ze szklanych kulek 
17, do 2 mtr. długie, stosownie do wielkości kulek 
2 ‘90, —.96, 1.20, 1.40. Świeczki na drzewko 
8, lichtarzyki za tuzin 


1:50. 
Nr. 7202. Tania dobra por- 
tmonctka z jednej sztuki 
silnej, gładkiej skóry skia- 
dana, z I-a skórzanymi 
klapami, 4 przedziałki i 
schowek na wizytówki, 8 
zamki 9 ctm, długa 6 szer, 


K. 19. 
Lepsze portmonetki po K 
h im aD, 280" 840, "850, 


S = 
0, 40 
24 sztuk Proszę żądać ka gu, 


: 4 . kupujący, który wc: od l września do 30 listopada zrobi na 
(wi teca promila pora ptr listowne na 40 K najmniej, otrzyma jako bezpłatną pre- 
(mię świąteczną doskonaly budzik Nr. 4343 z tarozą świecącą w nocy | ka- 
A onar na rok 1908 wraz z zamówionymi towarami, 
a, albo pieniądze zwracamy, niema więc ryzyka! 

ramat KA irpan Kadosłaniem oależytości, Najlepiej posyłuk zamówienia na od- 
i zdmówieniach koniecznie zaznaczyć, ozy chce się przesyłkę otrzymać za za- 
. W interesie każdego zamawiającego leży także, 
udnia, bo poczta wskutek olbrzymiego rucha nie 


Wysyłki 
cinku przekazu. Należy prz, nówienie 
liczką, czy też naprzód posłało się pieniądze przekazen 
aby koniecznie zamówienie swoje nadesłał przed 16 gr 


Założona w roku 1867. 


Fabryka wyrobów wełnianych w Kętach 
F. & E. Zajączek i Lankosz 


POLECA 


Sukna, Sieraczki, najmodniejsze Kamgarny i Korty 
wyrobu własnego oraz oryginalne angielskie. 


Składy: 


ekspedyuje tak szybko, jak normalnie. Zamówienie należy więc jak najwoześniej przesyłać pod adresem ; 
Pierwsza fabryka zegarów, Hanns Konrad c.k. dostawca dworu w Briks 1965 (Czechy). 


Proszę żądać mojego najnowszego katalogu głównego z 3000 ilustracyj, który każdemu zadarmo 
mą, żądać. mojego zajnowasogo, kein Btalę pozyłam. 


w Krakowie, Rynek gł. 44, A-B, 
we Lwowie, ul. Jagiellońska 8, 
dla sprzedaży hurtownej i drobiawgowej. 


Dyplom honorowy na wystawie ocznych. 


w Krakowie 1901 r. 


skową do zwpuszcza- 


Farby emaliowe Marxa. 


d 


Eme ow 


Wysylka czeskich instrumentów muzycznych 
tylko w doborowym gatunku! po najtańszych Lenach fr bry- 

Bezpośrednio z fabryki nabywać można po cenach 
Zamawiający stosownie do moich zobowiązań 


Perolin środek zapobie- 


na kopyta 


y do mas: 


trzepać nie potrzeba. 


B 
Ę 
a 


RATo a e o e 


PIERWSZ0RZĘDN t 


848 


Zakład pogrzebowy 


A. Szafrańskiego 
ul. Mikołajska I. 16, (sklep). 
Mieszkanie I. li. Telefon 51. 
Dia niozamożnych daleko Idą :e ustępstwa. 
ARIA OASE ERES IE DERM LE "TSA 


Najwyższe odznaczenie światowe ! 


NAJPRZEDNIEJSZĄ HERBATĘ GEJLON 


„Rangaila Cejlon Tea“ 
pod własią marką ochronng „PALMA“, importowany wprost 
z Ceylonu, a urządownie chemicznie badaną po cenie: 
Nr. 1 opakow: czerw.-złote | Nr. 2 opak. fiotkowo.-ztote 
kor, 140 za 126 gr, kor. 1.20 za 146 gr. 

„ 0.76 Bata p 0.86 „ 62 „ 
przy odbiorza | kg. naraz, franko opakowanie I porto do ka= 
żdej miejscowości Austro-Węgier. £ 
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poleca 
A. HAWEŁKA W KRAKOWIE 
c. i król Dost, Dworu Austr-Węg. i król. Grecyi 
Dla P. T. Kupców odpowiedni rabat. 1116 


|| WIELK KRACH! Zpowodu zopełnoj staguacyi w Rosyi 

czczenia i Królestwie pojskiem, wywóz całego 
A | nowego zapasu zegarków szwajcarekich skierowano na Austry adestano do 
|| | jeneralnego zastępstwa i głównego magazynu fabryk genowskich pod firmą; 


Aleksander Landau w Krakowie, Siradom 2. 


dyplomowany zegarmistrz, 158 
Olbrzymi transport słynnych zegarków we wszystkich gatunkach, oraz bo- 
gaty wybór biżuteryi, eleganckiego wyrobu ze złota id-kar. do natychmis- 
stowego wysprzedanie. Sprzedają zapas ten po cenach niesìychanie niskich, 
bo 60 pre. niżej oen fabrycznych. Zwraca się przeto uwagą P. T. Publb= 
ozności, by zechoiała korzystać x tej rzadkiej sposobności taniego zakupna 
póki zapas starczy, — Cenniki polskie wysyła na żądanie darmo. 
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ZYGMUNT ŚLIMAKOWSKI 


Magazyn Nowości dla Dam 


przyborów do szycia i modniarstwa. 
Rynek, Linia A—B, obok głównej trafiki. 
Boa strusle ceny bez konkurenoyi, Szaie sznolowe, Falki włóczkow. 


. . 
Koce, Derki, Filce dywanowe, Flaneie wstąplone, Weine W Szna drowicz pończochy wełniane. — Koronki, wstążki, fantazyo, pióra strusie. 
do watowania | wszelkie Podszewki. 1 m peja Z A Mr: y I, e 
$ t: ty. 1100 y 
1084 Kuśnierz ep w niedziel $ więta zamknigi y. 00 
== |f w Krakowie, Rynek, Linia A—B, lidnie wykonane y 
BB, EERE w najlepasej-jakodoi po K. 9—, 11'—, U 
SINGERA x pag: ap%5a, DK (ia na raiagii syłka za zaliczką lub za poprzedniem nađe; 
h A irc PYŁ dworny dostawca 
Pizy zakapnio swatać na- | ||| PT. Publicz. swój obticio i jedynie eka 
aszyny.do szycia leży na to, aby mi m .towęzy: doborowe aGovatzndk: Hanns Konrad dom eksportowy tow. uzyczaych š nema;j 1 
do różnych celów, zer drei bln e "Dad i pracownię o a w Brlix Nr. 406 (Orechy). TEG: jinagan] 3 
a satom nietylko do uży. „3 składach kkoto: Ilustrowane polskie cenniki z przoszło 3000 rycin wysyła się na żęlinie ja opez exe milodiy, 
tku przemysłowego, leos le FUTRA damskie, ROTUNDY, bezpłatnie i franko. 860 lucwz f p 
także do. wszelkich. robót. Naszo składy poznać mo- |||] ŻAKIETY, SAKA, PELERYNY, Boa, |] | bozpłatnio M 6) MONEY ok arkir hi 
wchodzących w zakres żna po ubocznym znaku. GARNITURY, FUTRA męskie i COłaczigu E he selet m 
10. F 


spacerowe | podróżne, CZAPKI 
futrzane, oraz wszelkie przybory 
w zakres z byy 
SERDACZKI, KOŻUSZKI damskie, 
męskie | dziecięce, 

WF- Zamówienia i reporucye 
uskutecznia w jak najkrótszym 
czasie po cenach umiarkowanych. 


Wst 


szycia domowego jedynie 
u nag nabyć można. 


JOKK 
SINGER Co, Tow. Ake, Maszyn do szycia 


Kraków, Kaźmierz, Wolnica 11. 
fille we wszystkich większych miastach. 


Wszelkie maszyny, sprzedawane pod nazwą „Singera“ 
w innych składach, są wyrabiane na sposób jednego 


WINCENTY SATALECKI 


Plerwszorzędna według najnowszych wymagań urządzona 


FaBRykk Parowa WYROBÓW NASARSKICA 


w Krakowie, ul. Floryańska L. 15, 168 


Uwaga! 


z naszych dawnych systemów. Niedorównują one atoli, ani pod wzglę« 
dem konstrukcyj, ani działalności jak niemniej trwałości naszemu 
najnowszemu systemowi maszyn do użytku domowego. 
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Zaklad pogrzebowy 


odznaczony najwyższemi nagrodami w Wiedniu | Paryżu 


JANA WOLNEGO 


Pierwsza krajowa parowa 


lki o: 


tylko b 


Artura Poppera, w Krakowie 


Pi A kach 
przy ul. św. Tomasza, tuż przy pl. Szczepańskim ||H vkotwieg< wieacas jet f 
Filia: ulica Kopernika |. 6, — Telefon Nr. 881. Pewne, bo są ee Tae wyrób zniżyła wszystkie ceny o 200/, taniej niż gdziekolwiek. 


py. 
Apteka Dr. Riohtera 
pod „złotym lwem” 


Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebo- 
wych oraz sprowadzania zwłok ze wszyst- 
kich krajów europejskich. 


Wykonanie niezrównane. 
Biura przyjęcia znajdują się tylko: 

ulica Grodzka Nr. 44 i 
Proszę uważać na dokładny adres, 


Redaktor odpowiedzialny; Ludwik dsoropzóski, 


791. 


Wydames; Lucyna Szczepańska. 


(WINCENTY SATALECKI. 


eg f CHEMICZNA PRALNIA i SZTUCZNA FARBIARNIA 


Za czysto chemiczne pranie i farbowanie udzielam gwaraneyę, — Czas 
dostawy czyszezonych i farbowanych przedmiotów na żądanie za 24 godz. 
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Zwierzyniecka Nr. 25. 
1189 


do pi tylko aioyzdiwowo 
Juippowi 


ndowa 
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a nazwiakian 
Kudrolner, 


geas: 


Nikt nie powinica 
mocno rozòratnia- 


Kathreinera 
Kneippowska 
kawa słodowa 
okazala sig jedynie nuj- 
domioszky która 
lekko strawna, 


pożywna i 


= 


Brak W. Kormakiego | K. Wajnara w Krakowie, 


